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Najwyżej przez Jego Cesarską Mość rozpatrzony 
i MCB IDZACZE 
OWADZENIE W WYKONANIE NAJWYŻSZYCH UKAZÓW Z DNIA 19 LUTEGO (2 MARCA) 1864 ROKU 


DOCHODÓW I WYDATKÓW NA WPR 
O WŁOŚCIANACH NA ROK 1867. 
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1| Remanent z roku poprzedzającego - - | joar etal yasda § I. Na likwiddeję: | . | 
; 1,947,674 | 1| Na opłatę procentów od listów likwidacyjnych. | 3,900,000 |; 
Dochody na rok 1867. | 2| Na dopłatę do listów likwidacyjnych końco- 
wych sum gotowemi pieniędzmi . . . . 150,000- |—. 
2| Nowy podatek gruntowy włościański . | 1,543,298 |— 3| Na umorzenie listów likwidacyjnych . . . . | 1,060,000 |— ! 
| $ II. Na. administracje: À "| 5.110.000 [= 
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Przewodniczący w Komitecie do Spraw Królestwa Polskiego (podpisał): Książę Pawel Gagarin. 
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my przeznaczonej w r. 1867 na administrację w spra- których áródeł nie wpłynęły i po dolicze- 
wie włościańskiej pozostały oszczędności. Ogólna niu przewyżki nad dochody spodziewa- 
suma niespełnionych tym sposobem 1000080 583 ne . . ereile 66 iaria zqoRkA AGO BKĄ 
nosi > Że ,. I8r. LVOV, 2. Podatek nałożony na grunta które przeszły na 

71783913 własność włościan, w r. 1866 wynosił rzeczywiście 
TST. nhin do rsr. 1,489,C00. Według niniejszego etatu projek- 
a: EEA O tuje się do poboru rsr. 1,543,298, czyli więcej jak 
ędo przypuszczal- w roku 1866 o rsr. 54,298. Przybytek ten pochodzi 


Uwagi objaśniające do Etatu na rok 1867. 
Co DO POZYCIJ DOCHODU. 

Według Najwyżej zatwierdzozego etatu dochodów 
i wydatków `na wprowadzenie w wykonanie nowych dar iiss 
ustaw 0 włościanach na rok 1866, przypuszczalny „a 4 mianowicie: 
do roku 1867 remanent z kapitału likwidacyjnego o- , 7 tytułu likwidacji . 
znaczony był na rsr. 591,710. Wszakże wykazane | » administracji 
w etacie na rok 1866 wydatki w ogóle nie doszły Doliczając zaś tę sum 
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oznaczonej w nim sumy rsr. 6,480,374 tak dla tego, | nego podług etatu na rok 1866 pemanentu, z powodu nałożenia podatku gruntowego na niektóre 
że w roku 1866 wydatek na likwidację był mniej- | takowy czyni . - - gaw” które z rsr. 2,572,623 | dobra rządowe i majorackie, jako też na wsie nowe 
szym od projektowanego, jako też dla tego, że z su- ' a po potrąceniu dochodów które z nle- przy dokonywaniu spisu osad wykryte. 
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3. Dochód z podwyższonego o 509%, podatku po- 
dymnego dworskiego i miejskiego, wniesiony został 
do niniejszego etatu na zasadzie Najwyższego Ukazu 
z dnia 30 Grudnia (11 Stycznia) 186*/; roku. 

4. Dochód z propinacji na gruntach włościańskich 
wykazany jest wetacie niniejszym w sumie rs. 823,542, 
w porównaniu z rokiem 1866 większej o rs. 179,542, 
które to powiększenie nastąpiło z tego powodu, że 
z mocy art. 2 Najwyżej zatwierdzonych dnia 7 (19) 
Czerwca 1866 r. przepisów o sposobie wyciągania in- 
traty ze sprzedaży trunków na gruntach pomienio- 
nych. za zasadę do obrachowania tego dochodu przy- 
jęto liczbę osad nowo przy spisie wykrytych. 

5. W etacie na rok 1866 pomiędzy innemi docho- 
dami zamieszczony był dochód w sumie 680,000 ru- 
bli, ze sprzedaży dóbr rządowych, oznaczony na pod- 
stawie Najwyżej zatwierdzonego dnia 10 Lutego 1864 
r. protokółu Komitetu do rozpoznawania projektów 
dotyczących urządzenia włościan w Królestwie Pol- 
skiem. Z powodu wszakże różnych okoliczności sprze- 
daż dóbr rządowych w roku 1866 miejsca nie miała.» 
W ciągu roku 1867 zamierzono sprzedać dóbr rzą- 
dowych za takąż sumę, jaka projektowaną była w ro- 
ku poprzedzającym. 

6. Z pomiędzy dochodów w niniejszym etacie pod 
tytułem: „Zasiłek z Kasy Państwa,” zamieszczonych, 
suma rsr. 636,604 stanowi podatek gruntowy dwor- 
ski, przeznaczony na zaspokojenie wydatków z tytułu 
operacji likwidacyjnej, na zasadzie Ustawy w dniu 8 
(20) Grudnia 1866 r. Najwyżej zatwierdzonej, a rsr. 
25,050.na utrzymanie Członków Komitetu Urządza- 
jąćego przeniesione zostały z etatu Rady Administra- 
cyjnej, stosownie do zdania Rady Państwa Cesarstwa 
w dniu 3! Marca 1867 r. Najwyżej zatwierdzonego. 

7. Dochody przypadkowe wpływające z kar za nie 
wniesienie w swoim czasie podatków w r. 1866, nie 
wyniosły sumy według etatu spodziewanej. Podług 
zebranych wiadomości, dochody te -w roku 1866 wy- 
nosiły do 10,000 rsr., i takaż suma wpłynęła pod 
tym tytułem w roku 1865. Na tej więc zasadzie, do- 
‘chody przypadkowe zaprojektowano na rok 1867 
w sumie rsr. 10,000. 

Co DO POZYCIJ WYDATKÓW. 
I. Na likwidację. 

1. Na rok 1867 zaprojektowano wydanie właści- 
cielom lub ich wierzycielom, listów likwidacyjnych 
2T;,TUU,UUU. Na vplłaty 
procentów tak od tej sumy, jako i od listów wypusz- 
czonych w latach poprzednich, w etacie niniejszym 
oznacza się rsr. 3,900,000. ; 

- 2. Suma rsr. 150,000 na dopłatę do listów likwi- 
dacyjnych końcowych kwot gotowemi pieniędzmi, 
w etacie niniejszym oznaczoną została w stosunku 
wydatku na tenże cel w latach 1865 i 1866, tudzież 
>= listów do wydania w roku 1867 zaprojektowa- 
nych. > : 

3. Przy obrachowaniu sumy rsr. 1,060,000 na u- 
morzenie listów likwidacyjnych, przyjęto wartość 
wszystkich listów wypuszczonych w ciągu lat poprze- 
dnich i projektowanych do wypuszczenia w ciągu 
pierwszych pięciu miesięcy 1867 r., czyli do daia 20 
Maja (1 Czerwca). 

II. Na adm nistrację. 

W etacie na rok 1866 na wydatki administracyj- 
ne oznaczona była suma rsr. 1,115,380 
- Rzeczywiście wydatkowano w « OYLĄDSO 

Pozostało więc oszczędności, wliczonych 
do dochodów na rok bieżący 1867 . 
W etacie niniejszym projektuje się: 
rsr. 954,650, a po potrąceniu sumy rsr. 
25,750, przeznaczozej jak wyżej wskaza- 
no, z Kasy Państwa, na utrzymanie człon- 
_ ków Komitetu Urządzającego . «« |» —928,900 

„porównaniu z etatem na rok 1866 
muiej o SPRZE PR RE DZA 
co jest skutkiem zmniejszenia osobistego 
Władz włościańskich. 

Prezydent Miastu Warszawy. — Ponieważ w obe- 
cnej porze pojawiać się zaczynają wypadki cholery, u 
osób dających ku temu powód, albo nierozsądnem uży- 
ciem pokarmów i napoi, lub też niedostatecznem wystrze- 
ganiem się od przeziębienia, w skutek więc tego podaje 
się do wiadomości powszechnej, iż należy wystrzegać się 
o ile możności używania: 1) Surowych owoców, egór- 
ków, rzepy, marchwi i t. p.; 2) Zimnego lub wędzonego 
mięsa; 3) Tiustych lub nie świeżych ryb; *4) Grzybów; 
5) Niewystałego lub skwaśniałego piwa; 6) Nadmierne- 
go używania trunków Spirytualnych; nakoniec —7) Co 
w szczególności jest ważnem, zaziębienia się i zamoczenia 
nóg, a również kąpania się zaraz po jedzenin lub spot- 
nieniu. Oprócz tego, poleca się Właścicielom i Rządcom 
domów, ażeby tak jak w roku zeszłym, utrzymywali w 
należytej czystości wychojki i rynsztoki, i desinfekcję ta- 
kowych każdodziennie dokonywali pomiędzy 5-tą i 6-tą 
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godziną z raaa, za pomocą rozczynu koperwasu żelaza; 
w jatkach zaś i sklepach mięsnych należy przepłakiwać 
takimże roz:worem ścieki i rynsztoki trzy razy dziennie, | 
a mianowicie: o 5-ej z rana.. w południe i o 8-ej wie- 
czorem. A ponieważ środki takowe przy rozsąd nem ich 
zastosowaniu, najwięcej wpływają na uniknienie poja- 
wiającej się epidemji, przeto głowom rodzin zaleca się 
czuwanie nad skrupułatnem zachowywaniem pomienio - 
nych ochronnych środków. 


Prezydent Miasta Warszawy. — Podaje do wiado- 
mości powszechnej, że. z powodu pojawienia się w Mie- 
ście tutejszem wypadków cholery, urządzonemi zostały 
trzy Oddziały choleryczne, a mianowicie w b. Punkcie 
Zbornym na Pradze, przy Szpitalu św. Łazarza i w Do- 
mu Przytułku i Pracy za rogatxą Wolską, chorzy zatem 
z Cyrkułów 1, 2, 8, 4, 11 i 12 winni być odesłani na 
Pragę, — z Cyr. 9i 10 do Szpitala św. Łazarza, — 
z 7, 815/6 zaś do Domu Przytułku i Pracy za rogat- 
ką Wolską. 


- DZIAŁ NIEURZĘDOWY 


Warszawa, 
dia 2 (14; Czerwca. 

Dzisiejsze wiadomości z Turcji są cokolwiek u- 
spakajające. Naprzód obawa starcia z Grecją na 
wodach wyspy Cerigo, nateraz została usunięta, 
ponieważ parostatek Arcadion, bez doznania żad- 
nego uszkodzenia, potrafił się wymknąć turec- 
kim fregatom. Wskazówką, że obawy wybuchu 
powszechnego powstania lada chwila, były nieco 
przesadzone, jest stanowczo zapowiedziana po- 
dróż sułtana do Paryża. Nakoniec porozumienie 
z wice-królem Egiptu ostatecznie nastąpiło. 
Depesza z Konstantynopola donosi, że ambasa- 
dor angielski w tej stolicy otrzymał od wszyst- 
kich konsulów raporta donoszące o doskonałem | 
położeniu chrześcian. Trudno dać wiarę, aby 
smutne i nie do zniesienia położenie chrześcian | 
na Wschodzie, wykazane raportami konsulów | 
wszystkich mocarstw, nie wyłączając angiel- | 
skich, których doniesienia były niedawno ogło- | 
szune przez Foreign- Office, tak nagle się zmie- | 
niło, i dla tego wiadomości te należy uważać za. 
optymistyczne schlebianie Porcie, która całą wi- | 
nę za perjodyczne zaburzenia w swych prowin- 
cjach składa na Grecję, niby to ciągle podbuż ' 
rzającą chrześcian poddanych Porty. 

Z przeniesieniem koronacyjnych regalij z ka- | 
tedry do pałacu królewskiego, gdzie są w za- | 
chowaniu, ukończyły się uroczystości koronacji. | 
Cesarz z tego powodu rozdał wiele orderów tak | 
osobom będącym w służbie, jak i prywatnym. ! 
Według naszego telegramu, ma on przybyć do 
Paryża 15-go lipca, po wyjeździe sułtana. 

Dotąd nie wiadomo, czy nastąpi porozumienie 
pomiędzy włoską izbą deputowanych a ministrem 
skarbu w sprawie dóbr kościelnych, to tylko jest 
pewne, że komisja izby wypracowywa zupełnie 
nowy projekt. W całym kraju mocno są nieza- ' 
dowolnionemi z tej zwłoki w załatwieniu najży- 
wotniejszej dla Włoch kwestji finansowej. 

Ciągle krążyły pogłoski o rozwiązaniu ciała 
prawodawczego we Francji, do czego dawały 
powód zarzuty robione ze strony opozycji w 
przedmiocie zwłóczenia z przedstawieniem spra- 
wozdań o prawie prasowem i o zgromadzeniach 
publicznych. Deputowani opozycji, występując 
z temi zarzutami, wyraźnie dawali do zrozumie- 
nia, że albo rząd, albo większość izby, mająca 
przewagę w komisjach, za pomocą takiej zwło - 
ki chce przeszkodzić wprowadzeniu w wykona- 
nie projektów praw liberalniejszych. P. Rou 
her wziął na siebie obronę rządu i większości 
izby i na jednem z ostatnich jej posiedzeń o- 
świadczył gotowość rządu do wprowadzenia w 
wykonanie wspomnionych praw, dodające, że za - 
rzuty robione ze strony opozycji, mają na celu tyl- 
ko podać w pedejrzenie przed krajem, rząd i 
większość, lecz opinja publiczna potrafi je oce- 
nić. Jednocześnie sprawozdawcy komisij do 
wspomnionych praw, zapowiedzieli rychłe zło- 
żenie swych wypracowań. Pogłoski iednak o 
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rozwiązaniu ciała prawodawczego nie ustają 
i jak teraz utrzymują, celem tego kroku ma być 
nie tyle uzyskanie większości przychylnej wspo- 
mnionym projektom, ile wyjednanie od całego 
kraju moralnego zakwitowania za postępowanie 
rządu w kwestji luksemburgskiej. 

O cesarzu Maksymiljanie, krążą rozmaite po- 
głoski, a jeden z dzienników czeskich utrzymu- 
je nawet, że poległ on z bronią w ręku, śmier- 
cią walecznych, na murach Queretaro. Tymcza- 
sem, według ostatnich wiadomości,” Escobedo 
zwołał sąd wojenny do sądzenia nieszczęśliwe- 
go monarchy na d. 29-y maja, zatem jeszcze 
nie tak prędko będzie można otrzymać wiado- 
mości o jego losie. 

Zwracamy uwagę czytelników naszych na za- 
mieszczoną poniżej korespondencję ze Lwowa. 
ERU TOGESK 2 

Welegramy 
DZIENNIKA WARSZAWSKIEGO. 

Paryż, 14 czerwca. Wczorajszy 
Etendard donosi, że cesarz austrjacki 
przybędzie do Paryża l5-go lipca, po 
wyjeździe sułtana. La France, mó- 
wiąc o koronacji w Peszcie, powia- 
da: Dwa słowa są dostateczne do 
scharakieryzowania polityki austrja- 
ckiej. Węgry były diagabinetu wie- 
deńskiego trudnością, groźbą, a te- 
raz slały się jego siłą, podporą. — 
Monitor donosi, że Cesarzewiez Na- 
stępca Tronu wyjechał do Kopen- 

agi. 


(Correspondenz Bürèau.) 
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Siew. Pocz. podaje następujący telegram z Pa- 
ryża z 29-go maja: Najjaśniejszy Pau „raczył dziś o- 
glądąć paryzkie szpitale i koszary. —Śłedztwo Bere- 
zowskiego prowadzi się dalej z możliwą starannością. 
Inkwirenci nie pomijają żadnej okoliczności i żadnej 
wskazówki bez uważnego i dokładnego wyjaśnienia. 
Przekonanie ich, że zbrodnia stanowi fakt pojedynczy, 
nie łączny z żadnym spiskiem, nie zostało zachwiane. 
Zbrodniarz na pozór sam powziął zamiar swego prze- 
stępstwa i nikomu o tem nie mówił. 

* Journal de St. Peters donosi, że w poniedziałek, 
dsia 29-g0 maja, ciało dyplomatyczne, uwierzytelnio - 
ne w St. Petershurgu, pod przewodnictwem księcia 
d'Osuna i Isfantado, ambasadora hiszpańskiego, któ- 
ry prosił o posłuchanie Cesarzowej, udało się pocią- 
giem nadzwyczajnym kolei żelaznej do Carskiego Sio- 
ła, gdzie Najjaśniejsza Pani raczyła je przyjąć o go- 
dzinie pierwszej z południa. Ambasadorowie i naczel. 
nicy misji mieli zaszczyt złożyć Jej Cesarskiej Mości 
swe powinszowania z powodu zachowania życia Mo- 
narchy. Księżna d'Osuna i inne damy ciała dyploma- 
tycznego miały również zaszczyt być przyjętemi przez 


( Najjaśniejszą Panią i przedstawić jej podobneż po- 


winszowania. 

* Mosk. Wiełom. piszą, że 27-go maja wyprawio- 
na została do Najjaśniejszej Cesarzowej, od jenerał- 
gubernatora moskiewskiego, telegraficzna depesza 
następująca: „Mieszkańcy Moskwy, zawiadomieni prze- 
zemnie o ocaleniu Najjaśniejszego Pana od grożącego 
niebezpieczeństwa, upatrując w tem oznakę błogosła- 
wieństwa Bożego dla Rosji i Domu panującego, za- 
nieśli do Boga dziękczynne modły. Katedra i Kreml 
napełnione były niezliczoną masą rozrzewnionego na- 
rodu. Jako przedstawiciel Moskwy, mam szczęście 
złożyć przed Waszą Cesarską Mością ogólne serdecz- 
ne i wiernopoddańcze powinszowanie, z powodu oca- 
lenia życia Najjaśniejszego Pana.” W odpowiedzi na 
to otrzymano od Najjaśniejszej Pani z Carskiego Sio- 
ła, telegram osnowy następnej: „Do moskiewskiego 
jenerał - gubernatora księcia Dołgorukowa.. Całem 
sercem dziękuję mieszkańcom Moskwy i wam za wy- 
nurzenie uczuć miłości wiernopoddańczej. Teraz jak 
i zawsze, uczucie to jest dla mnie pociechą. Podzię- 
kujmy razem Bogu, ochraniającemu nam wszechmo- 
cnie, ukochanego naszego Monarchę. Proszę was, po- 
dziękować w mojem imieniu damom moskiewskim, 
które przysłały mi telegram tak gięboko mnie roz- 
rzewniający”. | 

* W Rus. Inw. czytamy: Jego Cesarska Wysokość 
Wielki Książę Admirał, otrzymawszy wiadomość o 
niebezpieczeństwie, na jakie narażone było drogocen- 
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ne życie Najjaśniejszego Pana, raczył przesłać do Je- ; 


go Cesarskiej Mości do Paryża depeszę treści nastę- 
- pującej: „Cała flota poruczyła mi złożyć u stóp Waszej 
Cesarskiej Mości wyrażenia radości wiernopoddańczej 
i nieząchwianej nadziei w tem, że Opatrzność, tak wi- 
docznie ochraniająca drogocenne życie Waszej Ce- 
sarskiej Mości, zachowa je na długie lata dla sławy 
Waszego panowania i dla szczęścia, oraz dobrodziej- 
stwa Waszych poddanych”. Podpisał „Konstanty”. 
Dnia 27 maja, Jego Cesarska Wysokość miał szczę- 
ście otrzymać następną depeszę od Najjaśniejszego 
Pana z Paryża: „Serdecznie dziękuję Radzie Państwa 
i całej flocie za uczucią ich, wynurzone w Waszych 
telegramach.*— Podpisał: „ALEXANDER”. 
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galski i zatrzymali się w Saint-Cloud, dla odwiedze- 
! nia tam cesarzewicza, którego zdrowie jest w stanie 
kwitnącym. Po odprowadzeniu 
sarza Wszech Rosij do Elysće, a 
pawilonu Marsan, cesarz i cesarzowa wrócili o godzi- 
nie wpół do dziewiątej, do pawilon: de VHorloge. 

* La France donosi, że d. 11-go czerwca, 
dzinie 10-ej, Najjaśniejszy Cesarz 
mował ministrów przybyłych z pożegnaniem. Wizy- 
ta ta nie miała nie urzędowego. Ministrowie by- 
li po cywilnemu. Marszałek Canrobert , prefekt 


Sekwany i prefekt policji byli także przypuszczeni , 


O godzinie wpół do 


do osoby Najjaśniejszego Pana. 


dwunastej, cesarz Napoleon i cesarzowa udali się do ! 


* Do Inw. Rusk. piszą z Moskwy: W ten dzień, ; Elysée, dla zabrania tam Najjaśniejszego Cesarza. 


kiedy doszła do nas wiadomość o zamachu w Paryżu 
na życie Najjaśniejszego Pana, w małym teatrze przed- 
stawienie szło zwykłym porządkiem ; wielu z widzów 


nie wiedziało jeszcze nic o telegramie. Sadowski grał | 


owego wieczora, jak zawsze, wybornie, a przy wywo- 
ływaniu go nie było końca. Wówczas nowo przybyli 
widzowie przynieśli z sobą wiadomość o pamiętnym 
telegramie i nowina ta szybko szerzyć się zaczęła. 
„Hymn” odezwały się głosy śród publiczności, i na- 
tychmiast wszyscy obecni jednozgodnie powtórzyli to 
żądanie. Orkiestra zagrała „Boże Cesarza chroń,” a 
na żądanie publiczności wykonała takowy trzy razy. 
„Artyści* zawołano znowu, i artyści, wyszedłszy na 
scenę, odśpiewali tenże hymn. Sadowski, na grę któ- 
rego Najjaśniejszy Pan zawsze taką zwracał uwagę, 
wyszedł do publiczności z zapłakanemi oczami: wie- 
dział on już szczegóły depeszy paryzkiej. Ta manife- 
stacja narodowa trwała do 25m. Nabożeństwo w obec- 
ności gości słowiańskich odprawione było dnia nastę- 
pnego w katedrze Wniębowzięcia, a następnie na pla- 
cu kremlewskim. Zgromadzenie ludu było niezwykłe. 
Godnem jest uwagi, że wiadomość o zamachu szcze- 
gólniej szybko szerzyła się w prostym ludzie — dzię- 
ki czemu cała Moskwa, do słobód najodleglejszych, 
dowiedziała się o zaszłym wypadku w „kilka godzin 
po otrzymaniu telegramu. W ciągu dwóch dni o ni- 
czem innem nie mówiono,. tylko o nowych depeszac 
z Paryża. GA jów 

* La France pisze, że ruch opini, która objawiła 
się we Francji, jako jednomyślna protestacja, w chwili 
kiedy popełniony został zamach w lesie Bulońskim, 


szerzy się i rozpowszechnia w miarę jak ocenionem. 


jest ogromne nieszczęście, jakiego uniknięto. Adre- 
sa ze wszystkich miast i ze wszystkich ukonstytuo- 
wanych korporacji cesarstwa mnożą się, a podobne u- 
czucie objawia się także za granicą. Szczególniej pra- 
sa angielska jednogłośnie potępia zamach z6-go czer- 
wca, który sprawił najprzykrzejsze wrażenie w całem 
królestwie zjednoczonem.— Le Nord znowu rozpoczj- 
na swój buletyn polityczny z 11-go b. m. następnemi 
słowy: Najjaśniejszy Cesarz 
śmy, przez Darmsztadt, Sztutgard i Berlin. Przed 
wyjazdem Jego Cesarska 
oburzeniu jakiem całą Francję przejął zbrodniczy Za- 
mach którego był przedmiotem; oraz 0 potępieniu 
jakiego doznały grubijańskie manifestacje kilku ener- 
gumenów. Monitor powszechny ogłasza od trzech dni 
długie listy korporacij municypalnych, sądów rozmai- 
tego stopnia, izb handlowych it. p., które nadsyłają 
rządowi energicznę protestacje przeciw doktrynom 
występnym, jakie niektórzy ludzie radziby podnieść 
do wysokości dogmatu, oraz wyrazy sympatji dla do- 
stojnego gościa Francji. 

* (Podróż Najjaśniejszego Pana). W Mo: 
nitorze czytamy: Monarchowie odbyli w niedzielę, 
wycieczkę do Wersalu, której sprzyjała jak najpię- 
kniejsza pogoda. Rendez-vous naznaczone było na 
godzinę pierwszą W dworcu kolei zachodniej (na pra- 
wym brzegu). Tam to cesarz i cesarzowa francuzów 
znaleźli Najjaśniejszego Cesarza Ruskiego i króla 
pruskiego. W dworcu wersalskim Ich Cesarskie Mo- 
ście wraz z orszakiem wsiedli do 10 powozów w 4 
konie wzdłuż, eskortowanych przez oddział kirysie- 
rów. Wszyscy udali się bezzwłocznie do zamku, dla 
zwiedzenia jego apartamentów i galerji. Następnie 
przebiegli park i podziwiali wielkie wodotryski. 
Tłum cisnący się po drodze Ich Cesarskich Mości byt 
tak wielki, iż powozy musiały posuwać się stępo. 
Orszak skierował się ztamtąd ku Grand-Trianon, 
gdzie zaproszeni czekali na Ich Cesarskie Moście i Ich 
Wysokoście. Po siedzącym posiłku, zastawionym w 
galerji, podczas którego muzyka wojskowa grała 
ciągle, orszak udał się naprzód do Petit-Trianon, gdzie 
Dostojni Goście zwiedzili folwark i zbiór przedmio- 
tów, należących do królowej Marji-Antoniny. Wia- 
domo, że pomysł tego pobożnego muzeum, należy 
w zupełności do cesarzowej. Ich Cesarskie Moście, 


Książęta i Księżniczki wrócili pocztą przez las wer- ! 


Alexander dziś opuszcza ; 
Paryż wracając do swego państwa, jak to powiedzieli- | 


Mość mógł się przekonać o | 


W południe orszak wyruszył z pałacu Elysée i 

ulice: Elysće, Gabriel, Rivoli, ) 
i skiego. W pierwszym powozie znajdował się 
cniejszy Cesarz Wszech-Rosji po prawej 
| jąc obok siebie cesarzowę, a na przodzie cesarza Na- 

skie Wyso koście, Cesarzewicz Następca Tronu i Wiel- 
(ki Książę Włodzimierz; wreszcie w trzecim, 


H 
z orszaku. 


| powóz cesarski. Wyjazd ten, którego godzina nie | 


, była naprzód wiadoma, ściągnął tylko nie wielu cie- 
, kawych. 

| x Te Nord zamieszcza następną depeszę z Pary- 
| ża, datowaną 11-90 b. m.: Zabawa w Tuilerjach była 
, świetną. Ogromny tłum zebrał się na około pałacu 
ti ogrodu; 0 godzinie 2:ej rano zastawiono kolację na 
į 250 osób. *Zabawa skończyła się 0 godzinie 3-ej.— 
j Wszyscy monarchowie wyjechali dziś w południe do 
; Fontainebleau, gdzie zwiedzą zamek. Przyjmą tam 
| posiłek i odbędą przechadzkę w lesie. Powrócą o go- 


dzinie siódmej i udadzą się drogą żelazną okalającą 


' szy Cesarz wraz z Synami odjedzie. Tenże dziennik 
' podaje z Berlina wiadomość, że Najjaśniejszy Pan 
; spodziewany jest w Poczdamie w niedzielę. W ponie- 


h działek znajdować się będzie na przeglądzie, a wie- 


; czorem tegoż dnia opuści Berlin. 


$ 
i 


* Nordd. A. Z. podaje następne depesze: Paryż, 
_1lezerwca, po południu. Najjaśniejszy Cesarz Wszech 
` Rosij, w towarzystwie cesarza Napoleona, króla prus- 
, kiego, cesarzowej i innych Dostojnych Osób, wyjechał 
' w południe do Fontainebiean.— Paryż, 11 czerwca, 
| wieczorem. Najjaśniejszy Cesarz Wszech Rosji, Obaj 
i Wielcy Książęta, wraz z oszakiem, wyjechali około 

godziny 7 ej wieczorem przez Strazburg do Darmszta- 

du. Cesarz Napoleon, cesarzowa Eugenja, król prus- 

ki, książę następca tronu i orszak odprowadzili Ce- 

saza Ruskiego po kolei okalającej miasto, de dworca 
_ kolei sztrazburgskiej, poczem się pożegnali. 
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* Bruksela, 12 czerwca. Król pruski przybędzie 

tu w piątek o godzinie 5-ej 
godziny 11-ej wieczór, a następnie uda się w dalszą 
drogę do Berlira. (Tamże.) > 


* Berlin. 11 czerwca. Król i książę następca pru- | 


ski opuszczają Paryż w piątek udając się do Brukseli, 

a w sobotę przybywa do Berlina. — Księżna następczy- 

ni tronu przybyła dziś do Poczdamu. ( Nord.) 
|  * Zagrzeb, 11 czerwca. Spodziewamy tu jest res- 
, krypt królewski, który na podstawie dawnych pań- 
| stwowych traktatów Kroację i Slawonję po prostu 
| wciela do Węgier. Dalmacja i Pogranicze wojskowe 
I nie jest takowym objęte. (Die Presse.) 
|  * Londyn, 12 czerwca. Podług doniesienia tutej- 
; szych dzienników, jenerał Escobedo polecił w d. 29-m 
| z. m. utworżenie sądu wojennego dla sądzenia cesa- 
, rza Maksymiljana. Mendez został rozstrzelany. 
i (Wolfs T. B.) 
4 
| * (Zabawa muzykalno-kwiatowa). Przypo- 
| minamy, że w sobotę, poczynając od godziny 4 ej z po- 
i ludnia, w ogrodzie saskim odbędzie się zabawa muzy” 
| kalno-kwiatowa wraz z loterją fantową, na dochód ubo- 
| gich pod opieką warszawskiego towarzystwa dobroczyn” 
ności zostających. Cena biletów: do loterji kop. 25; 
wejście do ogrodu kop. 25. 


*(Plantacje, fabryki i dystrybucje taba- 
czne). Gazeta rolnicza w Nr. 22 odezwała Się ze slo- 
wem o plantacji tytuniowej; jednocześnie prawie Dzien- 
nik Warszawski w Nr. 124 podniósł kwestję fabryk 
tabacznych i zbyt wygórowanych procentów dystrybu- 
torskicb. Jako obeznany z plantacją 1 fabrykami tytu- 
niowemi, widzę się w obowiązku udzielić niektore obja- 
śnienia, oparte tak na własnem doświadczeniu, jak ró- 
wnież na wiadomościach statystycznych; a nie chcąc zaj- 


przez : ż SŁ 
udał się do dworca ljoń- jest twierdzenie, jakoby nasza własna rola doskonałe ty- 
Najja- , tunie wydać mogła; owszem, nie należy łudzić się wcale 

uprawą liści z nasion zagranicznych, te albowiem nie- 
tylko nie wydają obfitego plonu, nie tylko nie mogą po- 
| poleona; w drugim powozie znajdowali się Ich Cesar- | Pije właściwy ch, zpatanicenym„diżęiom . przymiotów 
ecz ze stratą plantatora już w następnym roku przerą- 

osoby | dzają Się zupełnie. W klimacie naszym najodpowiedniej- 
Świetna eskorta wojskowa poprzedzała szem jest plantowanie bakunu, doprowadzenie do dojrza- 
łości i koloru o ile można żółtego lub jasno brunatnego 

| Mówiąc o plantacji, nie od rzeczy będzie w myk SSM 
| kwestji przez Dziennik Wars:awski poruszonej, wspo- 
| mnieć cośkolwiek i o wyrobach tabacznych dostarcza. 
į nych z fabryk tutejszych. Rzeczywiście od czasu znie- 
sienia monopolu, do chwili obecnej, mamy w Warszawie 
piętnaście nowych fabryk tabacznych; konkurencja zaś 


stronie, ma- į 


! miasto, do dworca kolei wschodniej, zkąd Najjaśniej- | 
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mować czytelnika długiemi rczprawami, poprzestanę je- 
dynie na przytoczeniu faktów. Dotychczas w kraju na- 


Najjaśniejszego Ce- szym plantowano rocznie tytuni w 5 

( . - 

króla pruskiego do ' wadzano zaś z Rosji, z ASC RYSA SE 
o 3 $ 


tysięcy; transport, z tak odległych stron kosztuje więcej 
niż sam towar na miejscu, przyczem fabřykant opłaca 


o go- | jeszcze od tych ostatnich po rs. 1 od puda. Jakkolwiek 
Wszech-Rosji przyj- | 


niecznością je i $ 
; a Jest starać się produkować przedmiot do 


musimy mieć wzgląd, iż na ziemi więcej zaludnionej, ko- 
? 


wyżywienia ludności najpotrzebniejs j i 

z A z d 1 
zgodnie ze zdaniem korespondenta e eZ s 
nasi ziemianie, nie opuszczając gospodarstwa Oka: 
przy dobrych chęciach, mogliby ze znakomitą dla siebie. 


| i krajn korzyścią, zająć się plantacją tytuniową EAS ; 
4 


u nas podnieść, aby w miejscu spożytkowaną być mo- 


gla. Przyczem tę tylko uwagę zrobić można, iż mylne 


wpłynęła jedynie na to, iż w naszem mieście, ktoby 
chciał zapytać, ile jest dystrybucij, może przejrzeć spis 
domów przy ulicach główniejszych, a mało się pomyli 
w obliczeniu sklepów z tytuniem i cygarami. Nie ma 
wątpliwości, iż współzawodnictwo fabryk nowozałożo- 
nych z egzystującą od lat trzydziestu kiłku, było trud- 
nem; lecz tem gorzej dła konsumentów, albowiem nowi 
fabrykanci, celem zjednania sobie chętnej przedaży swo- 


| ich wyrobów, procent .za takową podnieśli do wysokości 


90 od 190, czyli do 47'/,; i czyż tacy przedsiębiercy 
mogą wyrobić swoim niby fabrykom miano zakładów 
przemysiowych?... zaprawdę trudno; rozpoczęli oni swój 
zawód tak opacznie, że znakomite tylko fundusze i spe- 
cjalnych ludzi kierownictwo, przy przejęciu się zasadami 
prawości, mogłoby kiedyś zjednać im uznanie; — w po- 
dobnem zaś jak obecnie położeniu, każdy z nabywają- 
cych towar, łatwo wyliczyć może. czy dostaie takowy - 
chociaż w cokolwiek odpowiedniej dobroci cenie onego? 
Tu rachunek każdego najdowodniej przekonać może o 
nadużyciu dobrej wiary publiczności, która płacąc 100, 
daje z tego blisko połowę dystrybutorowi, 50 do 40 na 
podatek banderolowy, a najwyżej 20 do 25 pozostaje 
dla fabrykanta na towar, zysk i utrzymanie fabryki. 
Lecz cóż to wreszcie może interesować dystrybutora, 
kiedy on sprzedawszy za rsr. 10 dziennie towaru, ma dla 


> | siebie czystego zysku około rsr. 5, co w teraźniejszych 


ciężkich czasach świetny stanowi zarobek. Wprawdzie 
mala jeszcze liczba fabrykantów, bo zaledwie paru, o- 


po południu, zabawi do granicza się na udzielaniu 5 do 20'/, procentu przeda- 


żnego, lecz wyroby ich, 0 ile oddawane są dystrybuto- 
rom na niższy procent, O tyle dłużej, pomimo swej nie- 
zaprzeczonej wyższości; pozostają niesprzedane, lub zu- 
pełnie nieznane; w skutek czego po upływie pewnego 
czasu, jako zepsute powracane do fabryki i przerabiane 
na niższy gatunek być muszą; a dobrze procentujące się 
dystrybutorom bez żadnej wartości, lub na wagę prze- 
dawane, nawet onej nie trzymające, w krótkim czasie 
rozprzedawane bywają. Spostrzeżenia te ujawniamy 
w interesie dobra publiczności, ostrzegejąc ją, aby s 
pozwalała nadal łudzić się wyzyskiwaniem w ten spo- 
sób dobrej wiary, lecz przekonana 0 nadnżyciu tej wła- 
śnie wiary publicznej, oceniała należycie nabywany tó- 
war i kupowała takowy w składach utrzymujących wy- 
roby Z renomowanych i na wiarę zasługujących fabryk 
a tym tylko sposobem sama zapewnić sobie będzie mosta 
dobroć nabywanych produktów. — F. > = 


*(Wypadki). W dniu wczorajszym, Iwan Gra- 
czew , żołnierz lejb-gwardji grodzieńskiego pułóć huza- 
rów, łowiąc łyby w rzece Wiśle, WZ dwoma innemi 
wyrobnikami Kubowskim i Jasinskim, utonął. — W tym- 
że dniu, Herman Czarny, czeladnik blacharski reperu- 
jąc komin na dachu N. 400 na Pracze, spadł 2 Goko! 
adr piętra na ziemię, skutkiem czego mocno się po* 


* ; 
Kursa monet zagranicznych w Warszawie. i 
Za talar wczoraj rsr. 1 kop. 11 dziś rsr. 1 kop. 10h. 
Za frank i oł rae 31. 
Za złoty reń. WIEMY GI: . JE WSA 
NB. Wiadomość ta nie pochodzi z urzędowego źró- 
dła i może służyć tylko za wskazówkę. 
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* (Ukończenie uroczystości koro- 
nacyjnych). Buda, 11 czerwca. Po przeniesieniu 


insygnjów koronacyjnych z kościoła katedralnego, ' 


gdzie wystawione były na widok publiczny, do prze- 
chowania w zamku królewskim, ukończył się właści- 
wie dziś w południe, program uroczystości koronacyj- 
nych. (Wien. Abp.) 

* (Nagrody). Peszt, 12 czerwca. Dzisiejszy 
dziennik urzędowy ogłosił szereg najwyższych na- 
gród. Między innymi, prymas mianowany został kan- 
clerzem orderu św. Stefana i otrzymał wraz z preze- 
sem ministrów hr. Andrassy, wielki krzyż tegoż orde- 
ru; hr. Jerzy Almassy i hr. Antoni Szapary, otrzyma- 
li krzyże komandorskie orderu Leopolda i t. d. Za 
zasługi z dziedziny nauk, literatury, prawa i admini- 


stracji, otrzymało ordery 9 osób; za zasługi na polu 
gospodarstwa krajowego otrzymało ordery dwie, a za 


sztuki piękne cztery osoby. Magyar-Orszag donosi: 
Najjaśniejszy Pan posłał Deakowi, wraz z własnoręcz- 
nem pismem swój portret miniaturowy, z napisem: 
„Franejszek- Józef, Franciszkowi Deak na pamiątkę.” 
(Wien. Abp.) 

* (Kwestja Palatynatu). Wiedeń, 11 czerw'a. 
Jeszcze dnia 10 go b. m., zaledwie ukończyłyły się 
uroczystości, odbyła się konferencja ministrów wę- 
gierskich. Chodziło, jak słychać tu, o uczynienie ce- 
sarzowi przedstawienia względem załatwienia ważnej 
kwestji palatynatu. Nie można jednak było przyjść 


do żadnej decyzji, gdvż okazała się zbyt wielka ró- | 


, niejszych letnich planów króża, to nie stanowczego 
jeszcze nie powzięto, zdaje się jednak, iz czas jakiś 
zabawi on w kąpielach w Ostendzie (Prov. Oorr.) 

* (Sejm i konstytucja). Daia 24-go b. 
m. ma się odbyć, jak wiadomo, w izbie panów drugie 
głosowanie nad konstytucją związkową. „ Tegoż duia 
prawdopodobnie będą mogły być zamknięte nadzwy- 
czajne posiedzenia sejmu pruskiego. Zamknięcie tym 
razem nie będzie dokonane przez króla, lecz ze pewne, 
ponieważ prezes ministrów hr. Bismarck już wówczas 
uda się na urlop, przez zastępcę prezydującego w mi- 


Dla tego nie zadziwiło nas, napotkanie w szpaltach 
pewnego, bardzo szanownego st. petersburgskiego 
dziennika, niesłuszne zdanie o wychodzącej w War- 
szawie dla tutejszych żydów w żargonie żydowskim 
gazecie, niby mającej służyć za moralny hamulec 
w sprawie obywatelskiego zjednoczenia z rosjanami, 
żydów zachodnich gubernij. Słusznie uważając język 
ruski za najpotężniejszy środek zjednoczenia i ubole- 
wając nad słabym objawem wzajemnego zbliżenia 
dwóch plemion, dziennik petersburgski pyta się: „Co 
znaczą pojedyncze usiłowania uczynienia języka ru- 


nisterjum stanu, ministra stanu barona Heydt, z po- | skiego ogólnie używanym pomiędzy ludnością żydo- 
lecenia królewskiego. Ogłoszenie konstytucji pań- į wską, kiedy w Warszawie zamierzono wydawać, czy 
stwa nastąpi jak się zdaje, jednocześnie i jednakowym ; też już wychodzi pismo w niemiecko-żydowskim żar- 
sposobem we wszystkich państwach związku półno- | gonie?” Tak mylny wywód zrobiony został, w sku- 
cno-niemieckiego, w ostatnim tygodniu m. czerwca. | tku niewłaściwego postawienia kwestji, w skutku 


Wooh. 

* (Izba deputowanych). Florencja, 12 
czerwca. Minister skarbu Ferrara przedstawił izbie 
projekt co do zniesienia kursu przymusowego biletów 
bankowych. Zawiadomił on izbę, że Brasseura ści- 
gać będzie za oszczerstwo na drodze sądowej, za- 
, przeczył, iż nigdy nieprzyjmował projektów, któreby 
miały na celu zmianę prawa lipcowego z 1866 roku 
i oświadczył, iż takowe chce utrzymać bez zmiany. 
Zaprzeczył on w końcu, iż nigdy nie głosował za pro- 
jektem zwrotu dóbr kościelnych, dodając, że izba mo- 
że odrzucić albo zmienić to, co się nie zgadza z dąż- 
„ nościami narodowemi. (Cor. Biir.) 
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- żność zdań pomiędzy ministrami. Część ich, a miano- | 


wicie większość, przyjęła zdanie Deaka, iżby przy- 
szłemu palatynowi, którego ząkres działania dopiero 


ma być określony, udzielić taki zakres jak prezesowi 
rady stanu mającej być utworzoną stosownie do prawa 


z 1848 r. Zdanie to jednak napotyka stanowczy opór, 
„ mianowicie ze strony prezesa ministrów, hr. Andrassy, 
który powołująć się na doświadczenie, jakie w innych 
krajach uczyniono względem podobnej instytucji, po- 
czytuje takową za zbyteczną,-a sawet w pewnych o- 
kolieznościach szkodliwą. Jest to zresztą, jak powia- 
dają, nie pierwszy i nie jedyny wypadek różnicy zdań 
pomiędzy Deakiem i Andrassy'm, który to ostatni nie 
tak bardzo i nie tak bezwarunkowo, jak powszechnie 
sądzą, trzyma się sztandaru Deaka i 
dnych stronników. (Die Presse.) 


= %- 
Erncja. 


-gruuweucja MONELATNA) Jour. de Pa- 


ris donosi, że rząd ruski postanowił przysłać swego 
reprezentanta na konwencję monetarną, która ma się 
otworzyć w Paryżu d. 17-go czerwca. 

* (Wice-król egipski). Paryż, 11 czerwca. 
Wice król egipski wsiadł d. 10 go czerwca w Aleksan- 
drji na pokład swojego yachtu Makrousse, udając się 
do Paryża, dla zwiedzenia wystawy. W Tulonie spo- 
dziewają się przybycia jego w sobotę. Depesza Ajen- 
cji Havas, nadająca wice-królowi tytuł monarchy, 

„myli się. Izmail-pasza nosił dotychczas tylko tytuł 
jenerał gubernatora, gdyż tytuł wice-króla. jaki przy- 
bierał nie był mu prawnie nadany. Sułtan upo- 
ważnił go do przyjęcia tego tytułu, który wice- 
król nosić będzie nadal. (La Fr.) 

* (Margr. de Moustier). Paryż, 11 czerw- 
ca. Monitor zamieścił dziś rano neminację margr. de 
Moustier na kawalera wielkiego krzyża orderu legji 
honorowej. Nagroda ta należała się słusznie dyplo- 
macie, który objąwszy przed ośmiu miesiącami wy- 
dział spraw zagranicznych, okazał w nim zaraz nie- 
zwykłe zdolności jako mąż stanu. Nagroda ta powin- 
na być tem droższą dla p. Moustier, gdyż udzieloną 
mu została w obecnych okolicznościach, tojest w chwi- 
li, w której polityka ministra cesarskiego uświęconą 
została obecnością w Paryżu monarchów i głównych 
dyplomatów europejskich. (La Patr.) 

MIBZPANIA. 
* (Podróż królowej). Królowa hiszpańska, 


której podróż do Paryża była jeszcze niepewną, po- | 
stanowiła udać się na wystawę zaraz po zamknięciu ; 
Donoszą, że królowa Izebella 

odjeżdża z Madrytu d. 1-go lub 2-go lipca. Po złoże- ` 


posiedzeń kortezów, 


niu wizyty cesarzowi Napoleonowi, królowa ma za- 
„miar odbyć podróż do Rzymu. (La Pr.) 
: Głuky. , 

* (Podróż k róla). Po powrocie króla i pre- 
zesa ministrów hr. Bismarcka z Paryża, roztrząsane 
będą jeszcze w ministerjum państwa rozmaite a na- 
glące sprawy administracyjne, a mianowicie dotyczą- 
ce nowych prowincij. Następnie Król uda się na sto- 
pięćdziesięćioletni jubileusz królewskiego pułku gre- 
nadjerów (N. 7) do Lignicy, którego szefem monar- 

ha jest od lat pięćdziesięciu. W końca m. czerwca 
ego królewska mość wyjedzie do Ems na cztery ty- 
odnie dla używania wód tamecznych. "Co do póź- 


jego bezwzglę- ` 


| Rorespondencja Dziennika W .rszawskiego. 


Lwów, 9 czerwca. . 
Ogonowski, zastępca księdza Gołowackiego. —Delezacja 
polska.—0 zamachu na cesarza Aleksandra. 

P. Ogonowski, nauczyciel gimnazjalny, jako zastęp- 
ea kwieskowanego i prześladowanego profesora lite - 
ratury na tutejszej wszechnicy ks. Goławackiego,— 
wykładał dnia wczorajszego poraz pierwszy ten 
przedmiot. Do licznie zebranej publiczności rozpo- 
czął przemowę swą temi słowy: „Trudny, ale oraz 
miły obowiązek przyjmuję na siebie, jeżeli mam za- 
stępować miejsce ze wszech miar tak godaezo i uczo- 
nego profesora, jakim był mój poprzednik (ks. Goło- 
wacki)”. Z czego publiczność widocznie była zado- 
wolnioną. $ 

Przysłowie: „Strach ma wielkie oczy”, =sprawdza 
się szczególnie na naszej delegacji sejmowej. Przed 
kilku godzinami, kiedy miano głosować w kwesti 
adresowej, jak najuporczywiej ta delegacja oświad- 
czała, że za adresem głosować nie będzie, a pomimo 
tego, w kilka godzin później jednozgodnie za nim 
głosowała. Przekonany hr. Beust o uporczywości 
polaków, dał do zrozumienia, że w*takim razie nie 
ma nic przeciw ich wyjazdowi, ale niech im oraz na 
odjezdnem oświadczy, że wślad za ich odjazdem, 
każe rozpisać nowe wybory, a wtedy mocą być pe- 
wni, że przynajmniej połowę otrzyma reprezentantów 
ruskich. Oświadczenie to, rozeszło się jakby bły- 
skąwica pomiędzy delegatami polskimi i jakby gro- 
mem uderzeni, poszli wszyscy za hasłem: „lepiej 
zdradzić słowian powtóre, aniżeli zezwolić na jedno 
tylko upokorzenie się przed rusinami”, i jak widzicie, 
strach przemógł. 

Smutną przyniósł nam wiadomość telegram paryz- 
ki, że polak, imieniem Berezowski, strzelił do Najdo- 
stojniejszego Cesarza Aleksandra, a to tem smutniej- 


szą, że stało się to w kilka dni po nadanej wspania- 


łomyślnej amnestj: dla przestępeów politycznych tej- 
że narodowości. Przytem wszystkiem, jest rzeczą 
dziwną, że już dzień przed tem, obiegała tu pogłoska 
o tym zamachu. Dzienniki nasze tłumaczą sprawcę 
zamachu, jakoby bez wspólników popełnił tę zbro- 


dnię, bo'sprzedał palto za 9 fr., ażeby za nie kupić— | 


| pistolet! 
130 442-208 WORK EARR o 
Nieporozumienie w kwes 'ji żydowskiej. 
(Artykuł z Warsz. Dniew.) 


Tak nazywana kwestja żydowska, roztrząsana ze 
: stanowiska ruskich interesów, nie może być zadaniem 
; do ogólnego, oderwanego rozbioru. Przedstawia ona 


-+ ważne odcienia, stosownie do gruntu na której wzro- 
„sła i odrębnych warunków swego rodzaju, które jej | 
nadają żywotność. Dla tego kwestja żydowska w ce- | 


sarstwie, i kwestja żydowska w królestwie stanowiąc 
jedną i tę samą istotę, w szczegółach różnią się o ty- 
le, że wymagają dla uniknięcia omyłek w sądach, 

_ najdokładniejszego rozgraniczenia. Tylko patrząc na 
przedmiot pod kątem widokn miejscowych okoliczno- 
ści, można dojść do nieomyluych wniosków, i nie po- 
paść w pomięszanie pojęć, które tak często spotyka 

się w najpotężniejszych organach naszego dziennikar- 
stwa. 


| zmięszania pojęć o którem wspoiniialiśmy wyżej. 
| Wspomniony artykuł mówi o biegu zruszczenia ży- 
| dów właściwie w zachodniej Rosji i zupełnie niewła- 
jściwie mięsza do tego wydawanie pisma dla żydów 
| kraju tutejszego. Guyby takie znaczenie nadane było 
| organowi, wychodzącemu w żydowskim żargonie w 
| Odesie, to byłoby zup lnie zrozumiałem i słusznem. 
` Zydzi odescy, mający ścisłe i bezustanne stosunki z 
ludem ruskim, od dzieciństwa przyswajają sobie język 
| ruski i władają nim o tyle, że z wielką korzyścią i 
i dla siebie i dla ogólnej sprawy, mogą zaspokoić się, 
z pominięciem żdowskiego, samym tylko ruskim 
drukowym językiem; tam, gazeta w żargonie żydo- 
wskim, — co najmniej jest zjawiskiem zbytecznem. 
Lecz wydanie takiego samego sądu o żydach tutej- 
i szego kraju, wydających gazetę i czytających ją w 
| miejscowym żargonie, jest grubą omyłką. 
Postawiwszy kwestję na fałszywym gruncie, dzien- 
| nik petersburgski utrzymuje, że znaczenie niewielu 
i faktów (jak utworzenie w Żytomierzu ruskiego to- 
| warzystwa żydowskiego, wypowiedzenie w jelisa- 
 wetzradzkim domu modlitwy, kazania w języku 
ruskim, projekt wydania w ruskim języku w Ode- 
sie podręczników szkolnych w przedmiocie nauki re- 
ligij żydowskiej), —faktów świadczących o dążeniu ze 
strony społeczeństwa żydowskiego, do politycznego 
zjednoczenia z ruskiem,— „znaczenie to sprowadza 
się do zera, w obec niezmordowarej żydowsko-nie- 
mieckiej propagandy, dającej żydowskiemu ż:rgono- 
wi trwały gruat literacki, przez wydawanie w nim 
: dziennika w Warszawie.” W tym ustępie logiczny 
dyssonans artyksłu wykazał się z wybitną jasnością. 
Zachodzi pytanie: jaki może być stosunek pomiędzy 
warszawską Jiidische Zeitung, czytywaną wyłącznie 
przez tutejszych żydów, a zruszczeniem żydów za- 
chodniej Rosji? _I w jakim języku powinna być wy- 
dawana gazeta dla tutejszych żydów? Jakkolwiek 
byłoby pożądanem aby wydawana była w języku ru- 
skim, lecz niestety, takie życzenie musi jeszeze pozo- 
stawać w .dziedziuie marzeń, nie przedstawiającej 
możności praktycznego urzeczywistnienia. Przyczyna 
tego wszystkiego jest łatwa do zrozumienia: tutejsi 
żydzi z trudnością rozumiejący ustny ruski frazes, 
po większej części nie znają ruskiego abecadła i dla 
tego jeszcze nie są przygotowani do rozumienia dru- 
kowauego ruskiego języka. Oprócz tej ogólnej prze- 
szkody, jest jeszcze szczegółowa niemniej ważna; sta- 


j 


„nowi ją to, że tak nazywana żydowska inteligencja 
, prawie cała jest spolaczona; 
/ ultra- polskim duchem, ultra-polskiemi dążeniami; dla 
i tego przypuściwszy nawet w niej znajomość języka 


na wskroś przejęta jest 


, ruskiego. trudno liczyć na jej sympatję dla żydowsko- 
ruskiego pisma. Z tego wyraźnie okazuje się, że ga- 
zeta żydowska z ruskim tekstem, zaledwo moglaby 
sobie zjedaać kilkudziesięciu czytelników, i jak głos 
' wołającego na puszczy, nieprodukcyjnie pochłaniało- 
by pieniądze. Zatem fakt tiki, chociaż bardzo pożą- 
„dany, w obecnej chwili wszakże jest niemożliwy w 
kraju tutejszym. Czyż raczej wydawać w języku 
| polskim, jako bardziej zrozumiałym dla żydo- 

wskiej masy? Ale przykład Jutrzenki, która prze- 
; stała wychodzić, podczas ostatniego rokoszu iw czę- 
Iści Izraelity, niedawno zmarłego, dowiódł ja- 
( wnie, dokąd może prowadzić żydowsko-polski organ. 
| Takie gazety zawsze działają w duchu zlania się ży- 
j dów z polakami, i w skutku takiej propagandy po- 
i wstała tu osobna kategorja, tak zwanych polaków 
izraelitów, czyłi „polaków wyznania mojżeszowego,” 
którzy podczas ostatniego powstania okazali Swą $9- 
lidarność z nieprzyjaciołmi porządku. Chociaż teraz 
ta kategorja jest nieliczna, ale był czas, kiedy połą- 
czenie zaczęło przesiąkać do niższych warstw żydow- 
skich. Łatwo zrozumieć, że zlanie się żydów z pola- 
kami nie może pomagać sprawie ruskiej. Nasze inte- 
resa wymagają nie zania się, lecz rozdwojecia, albo 
przynajmniej odosobnienia społeczeństwa żydowskie- 
go, które możuaby w następstwie wyzyskiwać na ko- 
rzyść wyższych państwowych względów. A jakaż mo- 
że być korzyść dla sprawy ruskiej z ćwiczenia ludu. 


żydowskiego, w polskim, literackim języku”... Czyż 
w niemieckim? lecz żydów i tak oskarżają, o ciążenie 
ku niemcom, które chyba nie może posłużyć za narzę- 
dzie dla ruskiej propagandy. 1 tak, oczekując dopóki 
ruska uprawa nie zdoła przyjść w ściślejsze zetknięcie 
się ze wszystkiemi warstwami tutejszej ludności, a 
zarazem ruski język stanie się dostępnym dla masy 
żydowskiej, pożytecznem jest, chociaż za pomocą ży- 
dowskiego żargonu, włewać w ciemną sferę zdrowe 
pojęcia, podawać wiadomości o działaniach rządu i je- 
go rozporządzeniach i przysposabiać do przyjęcia 
wpływów, na których teraz budują się interesa spra- 
wy ruskiej. 

Taki właśnie praktycznie pożyteczny organ stano- 
wi dla tutejszych żydów, wychodzący w Warszawie w 
żargonie żydowskim tygodnik, pod nazwą Warschauer 
Jüdische Zeitung. Żeby poprzeć nasze słowa faktami, 
a także sprostować punkt zapatrywania się publicy- 
stów, wydających o tym organie powierzchowny i myl- 
ny sąd, przytaczamy z Nr. 112 Dzien. Warsz. nie- 


które rysy Jiidischer Ztmg. 
` ` (Dalej nestępuje treść artykułu bibliograficznego, 


r 
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- ny, ekrytoary, przyciski, 


znanego naszym czytelnikom, a następnie Warszaw. 
Dniew. powiada): 

Wszystko to - uważaliśmy za potrzebne wypowie- 
dzieć, aby obrysować tutejszy organ żydowski doty- 
kalnie, i dać o nim właściwe pojęcie społeczeństwu i 
literaturze ruskiej. 
dnego i tego samego celu można dochodzić różnemi 
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i przechodził nigdy sumiennej granicy umiarkowania nie- 


Według naszego zdania, do je- | 


drogami, a w liczbie nich, żargon żydowski tutejszej 


gazety, zajmuje swoje, wskazane przez konieczność 
miejsce. I tak misja, niesłusznie potępianego organu 
żydowskiego, jest ważitą i przynoszącą owoce. Oświe- 
ca on ciemne may, przysposabia materjał, uprawia 
rolę pod przyszły zasiew dobra, prawdy i prawności 
i tym sposobem nie tylko nie przeciwdziała zruszcze- 
niu żydów zachodniej Rosji, lecz pośrednio pomaga 
do wszechstronnego zjednoczenia, chociaż w odległej 
przyszłości, tutejszych żydów z narodem ruskim. Za- 
razem powtarzamy, że wydawanie w miejscowym, żar- 
gorie gazety, dla tutejszych żydów, należy uważać za 
zjawisko czasowe, które musi ustać z powszechnem 


rozszerzeniem się języka narodu panującego. 


Mówiąc szczerze, współcześni nasi żydzi, mało dają 
nadziei na zjednoczenie z nami, dla tego mianowi- 
cie, że ich inteligencja ciąży ku polszczyznie, a klasa 
niższa zbyt jeszcze jest ciemną, żeby mogła zrozu- 
mieć wielkie interesa wzajemnego. zbliżenia się. Ale 
przyszłe pokolenie wzrosłe, w nowych warunkach i 
wychowane w innym dachu, niewątpliwie, okaże się 
sposobuem do przyswojenia sobie wpływów, sprzy- 
jających ogólnej sprawie, a ta moralna metamorfoza, 
przysposobiona ogólnie kształcącą uprawą, której 
pomaga znacznie warszawska Jiidische Zeitung. speł- 
ni się przy współdziałaniu nowozałożonych gimna- 
zjów mięszanych. Te to szkółki zaszczepią młodemu 
żydowskiemu pokoleniu zdrowy kierunek, drogą wy- 
jaśnienia losów i przyszłości wielkiego narodu ruskie- 
go, pośród którego mogą dościgrąć szczęścia obywa- 
telskiego wszystkie dobrowolne z nim zlewające się 
narodowości, a przyswojenie przez żydów w tych 
szkołach wykładowego języka ruskiego, posłuży za 
potężne pośredniczące narzędzie do zjednoczenia 
dwóch plemion. s 


i 


NIE WARSZAWSKI. 

* (Magazyngslanteryjny p. Bednaw: 
skiego). W obecnym przygotowawczym ruchu han- 
dlowym z powodu spodziewanego zjazdu w, mury stoli- 
cy obywateli ziemskich, magazyn galanteryjny, oraz 
materjałów piśmiensych i rysunkowych | ana W. Be- 
„dnawskiego, przy ulivy Miodowej pod Nr. 497c nie 
zasypia bynajmniej; wie bowiem, że jak w latch da- 
wniejszych, tak i teraz powinien być należycie zaopa- 
trzonym, aby skutecznie odpowiedział każdemu zlece- 
niu i żądaniu; przodkując zaś zawsze wytwornym gu- 
stem w doborze wyrobów, jakiemi tylko tegoczesny roz- 
wój sztuk, rękodzieł i fabryk w krajach najwięcej indu- 
stryjnych pochlubié się może, nagromadził mnóstwo Tó- 
żnorod>ych sprzętów i sprzęcików, służących do pra- 
ktycznego użycia, tudzież ozdoby salonów, buduarów 
i biórek. Marmur, alabaster, kryształ, brąz, sial o- 
ksydowana, porcelana, drzewo i skóta dostarczyły ma- 
terjal, z którego artystyczna ręka wyprodukowała peł- 
ne wdzięku, rysunku i barwy tysiączne szczegóły, mię- 
"dzy któremi zalecają się okazałe figury, biusta, wazo- 
albumy, portefele, portmone- 
ty. nesesery z wszelkiemi przyborami do robót ręcznych, 
oraz podróżne, tak damskie jak męzkie Okna wjsta- 
wowe magazynu p. Bednawskiego, pomimo klasycznych 
piękności, na widok których niemal każdy z przecho- 
dniów wstrzymuje swe kroki, słabym są Jednak oebla- 
skiem świetności zasobów, jakie kryje obszerne wnętrze 


wz 
` 


Słońce wsch. o godz. 3 min. 40; zach. o godz. 8 min. 20. 
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jego sklepu. Pomyślał także i o tem, p. Bednawski, 
aby ci co w Paryżu być nie megą, zupełne wyobrażenie 
o wielkości powszechnej wystawy paryzkiej mieć mogli 
i dia tego sprowadził nowe stereoskopy z widokami li- 
cznych częsci gmachu wystawowego, uprzytomniając 
przed oczyma, z perspektywicznym efektem i łudzącą 
prawdą, dzieła cywilizacji i kultury różnych narodów; 
również w tym celu posiada ilustracje z opisami sła- 
wnego wydawcy Dentu. Do nowości także należą 
prześliczne wachlarze od kop. 30 za sztukę; flakony do 
perfum i tyle innych szczegółów damskiej i męzkiej to- | 
alety. Nie możemy również przemilczeć o wielkim a- 

sortymencie lasek, parasoli męzkich., cygarnie i cygar- 

niezek. — Papier, oraz materjały pismiennne 1 Yysun- 

jowe po cenach fabrycznych z najlepszysh fabryk sta- 

nowią tu artykuł hurtowej i detalicznej sprzedaży. Na 

papierze listowym. podług najnewszych modeli odra- ' 
bi:ją się w kolorach cyfry, imiona i herby, zaś bileta , 
wizytowe na drzewie, brystolu i nowym papierze, na- į 
cré. Swieży transpert perfum, kosmetyków i pachni- 
deł najdelikatniejsze zmysły — najsubtelniejsze wyma- 
gania zaspokoić jest zdolny. Znana już publiczności ku- 
piecka zasada magazynu tego, aby zysk handlowy, nie 


zmiennie i stałe przestrzeganą jest przez pana Bednaw- , 
skiego. Y. | 
AY arszawa, | 

anis © (14) Uzerwca. | 
Kalendarz. i 

W sobotę, 15 czerwca, —śśw. Wita i Modesta m. — 


W niedzielę, 16 czerwca, — św. Trójcy; i śśw. Be- į 
nona bisk. i Justyna męcz. —Słońce wsch. o godz. 3 min. | 
40; zach o godz.' 8 min. 21. 


| 


Stan pogódy 


Dziś z rana -++ 1002, R. ciepła. |ogodz. 6 zrana.]o god. 4 po poł | 
"Wczoraj. TA RR 
Barometr w milimetrach . . . 7519 742.8 
Termometr Reaum ........ TT + 14°1 
Stan nieba . . . - . : ... | pochmurny |pochmuray 


Największe ciepło + 1591, R. Najmniejsze ciepło + 5% R. 


Wysokość wody na Wiśle stóp 5 cali 2. 


widowiska 

WIELKI TEATR. — Jutro, widowisko dane nie bę- 
dzie. — Wezoraj, dawano na dochód pani Bakałowicz, 
dramę Młodesć Muszkieterów, było osób 1100. 
TEATR ROZMAITOSCI. — Dziś, Wujaszek całego 
świata; © chlebie i wodzie. — Jutro, widowisko dane nie 
będzie. 

ALRAZAR FRANCUZKI (dawniej Odeon—na Kra- 
kowskiem-Przedmieściu). — Dziś i codziennie, Przed- 
stawienie spiewaków francuzkich. — (Początek o godz. 
7-ej).— Wezoraj, było osób 145. 

ORFEUM (na Miodowej ulicy w domu Lessera). — 
Jutro, Pizedstawienie Sztuk magicznych, pana Kahne i 
panny Rosenstein. — (Początek o godz. 8-ej). 

, TIVOLI. — Dziś i codziennie, przedstawienie trupy ) 
śpiewaków niemieckich, pod dyrekcją p. Plambecka. — 
Początek o godzinie 7 '/2. 

WYSTAWA TOWARZYSTWA ZACHĘTY SZTUR 
PIĘKNYCH (w hotelu europejskim). — Codziennie cć 

10 z rana do wieczora. — (ena wejścia kop. 15; 
iziele zaś i święta kop. 5. 

„WYSTAWA OBRAZÓW. i STAROŻYTNOŚCI P 
Sulatyckiego (na Podwalu w domu Dyzmańskich). — vó 
dziennie od godziny 10 rano do 4 po południu. — Cena 
wyjściu kop. 10. 

NA PLACU NALEWEK. Codziennie, PANORAMA 
Karola Fejta, — zawierająca różne widoki i epizo- 
dy z wojny między Austrją i Prusami. 


TEA EEE O TZW WADE BOT ECT A 0 A O 0 


w niec 


* Przyjechali do Warszawy: jenerał-adjutanci J. C. 
M. Jefimowicz i książę Urusów, jeneral lejtnant Jos- 
sa, oraz tajny radca Nabokow, sekretarz stanu, Z Pe- 
tersburga; jenerał-major orszaku J.C. M. Dehn, z m. 
Kozienic; —wyjechali : jenerał-major orszaku J. 0. M. 
książę Światopełk - Mirski, za granicę; rzecz. radca 
stanu Zrochimowski, do Grodna. 

* W dniu wczorajszym przyjechało koleją żel. warszi- 
wied. i warsz.*bydg. osób 650, wyjechało osób 455;— 
koleją żel. petersb.-warsz. przyjechało osób 192, wyje” 
chało osób 204; — koleją żel. warsz.-teresp. przyjechało 
osób 196, wyjechało 120;— statkami parowemi przyje- 
chało osób 38, wyjechało osób 27;—w ogóle przyje 
chalo osób 1875, w tej liczbie z” zagranicy 156, wyje” 
chało 1487, w tej liczbie za granicę 160. 
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, 7 Listy niewłaściwie do skrzynek pocztowych wło- 
żone, w d. 1 (18) b. m., pod adresem, a mianowicie: 
Lipińska w Wilnie, Wacksmuth w Kleran, Krajeski bez 
oznaczenia miejsca, Szlapeterski w Kownie, Stejnhoer 
w Wilnie, Sztuman w Grodnie, Konarski w Moskwie, 
Jechnin w Witebsku, Lejbowicz w Petersburgu. 


* Dnia 1 (18) b.m. chorych w ośmiu cywilnych szpi- 
tach: przybyło 58, wyzdrowiało 49, umarło 8, po- 
zostało 1646 (mężczyzn 709, kobiet 937), z nick w 
szpitalu starozakonnych mężczyzu 148, koat 186. 


* w dniu 1 (13) bież. mies. i roku, urodziło się 
chrześcjan: plci mięzkiej 8, żeńskiej 7, starożakon- 
nych: płci męzkiej 5, żeńskiej 3, razem 23;— za- 
warło ś'uby małżeńskie |ar: chrześcjan: —, tlórozą- 
konnych: - 1;— umarło: chrześcjan: płci męzkiej 5 
żenskiej 6; starozakonnych: męzkiej 3, żeńskiej 6, 
razem 20. $ 


Se ammm EE TEE en O, 
Ceny targowe. 
dnia 1 (13) czerwca 1867 roku. 


Czetwert j Korzec od — do 


RODZAJ PRODUKTÓW | 


rsr. kop. | ruble sr. i kopiejki 

PSZENICA assis nnee 15 |= 8 |25 9 137 

OA a 16500 IRURA -|10 | 4 5 |70 6 130 
Jęczmień ..-.-.++-+++1132- —|- |= |- — |- 
OWIES 4000 -2 Senna — |— 1I=|- | — |— 
Groch polny ...--..++:+--- 11 | 4 5 |85 6 |90 
KANLOBO «4-42 e iwa T, 3 [92 2 |40 2 
Pud siana od kop. 55 — 60. Pud słomy od kop. 3 — 30. 

Dowozy: Pszenicy 170; Żyta 230; Jęczmienia —;* 


Wiadro okowity 
Garniec sis 
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KURS GIEŁDY WARSZAWSKIEJ. 
dnia 2 (14) Czerwca 1867r. 


Żądano | Płacono 


MONETY. Ra| K | Rs.| Ko Re.| K 
Pól-Imperjały Rosyjskie ....:::22:42-::2:: +:2-:123 TE Sz EEEE 
Dukaty Holenderskie nowe ważne ...+++1:--1+:1:** a POL 2 | 45 
Frydrychsdory PruSki6,. «2142400 40000000044 sio bo CH, 1 Sg E 
Pruski Kurant za 100 tal...s.se.ssesrsosneseesseet zg ZE FOGR TA 
PAPIERY. 
(bez wartości kuponu) 
Obligi Skarbu za rs. 100.....:eeessesa ssa y e i0 0000 4 |wm| - = 
Bilety Skarbu Król, Pol. za rs. 100.,...-+-«+:.::-- ZElEE> slowa. | re 
Obligacje Cząstk. z r. 1835 po złp. 500 za sztukę.. l | — j107 | — 
Certyfikaty Banku ma Obiig. Oząst. lit. A po złp. 
| 300 za SztukQ,.....-44..eaeaa eres ceoa zeta sa i000 ©tLe;] gi baz 
Lit. B po złp. 200 za EEG u kuponem jix —s] 86 | a 
„ » „ bez Kuponu. e | 21 | SA 
Listy Zastawne Jil-go Okresu Serji 1-ej za ra. 78 -50178 | — 
Listy Aastawne Ili-go Okresu Berji 2-ej za ras.100*) | 71 | 50 | 71 | — 
Listy likwidacyjne za rs. 100*).,. „esssevossesene 80 | 17 | 59 | 83 
Dow Xom. Centr. Likwid. za ra. 100 ka........ TE En a « = 
5 po ka rossyj. Stiglitza z r. 1854 za rs. 100.... | 77 ; — | — — 
ka rossyj. Stiglitza z r. 1855 za rs. 100.... | — | — | — | — 
76 | 75 | 76 | 25 
orgs Sierpniawa za rs. 190 A = | = |109 Z 
Rosyjskn pożycz. prex „la 175-113 | 25 
106 ; 25 | — ) — 
118 | 50 f — | — 
Z |= 184 i 
Akcje Drogi Żel. Warsz.-B 98 U, YE A AE 
Akcje Drogi A ba- à 
Axcje żeglugi Parow: KIJE TEZAOGE 50 CEE AŚ Z MZ Bag z 
Akcje Drogi Zel. Warsz.-lerespolskiej za ra. SE EET ELE, Kraj rz 
Akcje Drogi Żel. fab. bodzkiej re. 100..-.......2. 2 SIE LE 
WEKXLE. - 
Berlin se.i. 121111100 Tal. | 2 m. |107 |71'4|107 | 55 
DE S n » Bo XEO a ea Gal 
W roczaw n 2m, | — a — | = 
Gdnńsk .ss.+ecsessse:99700*** 33 » 2m {107 ) 55 |i 
iiamburg.. 300 B. Mk 2m. | —] — 4 2 
Łondyn ... +1 Ft. St 3 m. LS BOJ FE „R 
Paryż o.. ..300 Frank. 2 m. | 87 | 75 | 87 | 45 
Wiedeń ... -.150 ZŁ W. A. | 2 m. j”e8 | 20 -- == 
Petersburg „---+-eres4:0+ + 100 Rsr. 1m. | 99 | 17.4 go | — 
irssi nene „ow T [210] PR E z 
MoOzkWA,+.+21::353::8* w w Im; real SJSZEWZA 
pa iecadizdcbr120* k. t. = Gaj po RT 
* Wartość kuponu bież. 0d ListówZastawnych..... rs t «. 91V 


od Listów Likwidacyjnych. rs. — k 15, 


KURSA TELEGRAFICZNE 
AJENTURY RUDOLFA OKRĘT 


z Berlina, è. 1 (18) Czerwca. 1867 roku. 

Z BERLINA A płacą 
5-ta Pożyczka Rosyjska...... EIRE I o 
Obligacje Skarbowe 4%... bida 
Listy Zastawne A/o. ss» se Gifs 
Bilety Banku Rosyjskiego.....2.142211142110.0 è Be 
Wekele na Warsz AA 3ta 
s Petersburg 3 tygodn....... kk ale 

z b 3, miesięczny . A) 

s Londyn 3 A p a 

S Paryż 2 A A 

» i 2 RY 

: 803%, 

ó Ta 

Listy Likwidacyjne.........2,. Ę = f 
Nowa pożyczka premjowa l-0M..ssesssesiessesssesee o7% 
y” » » 2-em... . 043 
ZYŁo-BA. (ATE. 2; uvoa E EEA S ... i | &l K 

to „ dostawę ...., PO s.s... |wjesienił 458 
Z WIEDNIA | 

Weksłe na Londyn 124.90 
» Hamburgs seses... Taibesodeesssros c Aes 92 50 

» Paryż 43 60 
Pożyczka Narodowa, ... TSR 
5%, Motaliki . 60 5% 

Akcjo Banka Kredytowego.... > Í 181 


UWIADOMIENIA. 


(N. D. 3414) Komisja Rządowa 
Nprawiedliwości. 

Podaje do wiadomości osób interesowanych 
iż otrzymany w drodze urzędowej akt zejścia 
Jana Koetiaskowskiego rodem z Lublina, lat 
35, piekarza, zmarłego na dniu 1 Paździer- 
nika r. z. w Algierze, przesłany został Pro- 
kuratorowi Królewskiemu przy Trybunale 
ONA" w Lublinie, do odpowiedniego art. 
94 K. C. P. postąpienia. 

Warszawa d, 31 Maja (12 Czerwca) 1867 r. 
t Członek Komisji zyl 

Rzeczywisty Radca Stanu, Laski. 

Naczelnik Wydziału, Puchalski. 


(N. D. 3396). Magistrat Miasta 

Warszawy. ? 

W zastosowaniu się „do reskryptu Komi- 
sji Rządowej Spraw Wewnętrznych z dnia 
22 Czerwca (4 Lipca) 1866 r. Nr. 2377/13175 
Magistrat oznajmia; iż świadectwo zabez- 
pieczenia kapitału pośmiertnego na rs. 3,000 
wydane przez b. Dyrekcją ubezpieceń pod 


ma 


dniem 20 Czerwca (2 Lipca) 1861 r. za Nr. ; 


494 zatraccne zostało, i wzywa zarazem 080- 
by do pomienionege świadectwa pretensje 


mieć mogące, aby z takowemi w przeciągu ; 


roku jednego od daty ostatniego ogłoszenia 
w Dzienniku Warszawskim do Magistratu 
miasta Warszawy się zgłosiły. $ 
Po upływie bowiem tego terminu Magi- 
strat wyda interesentowi nowe świadectwo 
ubezpieczenia, utracone zaś, jako nieobowią- 

zujące od tego czasu uważane będzie. 

Warszawa d. 12 Czerwca 1867 r. 

p. o. Prezydeta 


Jeneralnego Sztabu, Jenerał-Major, s 


Witkowski. 
za Naczelnika Kancelarji, Sosonko. 


(N. D. 3413) 


Urząd Leterji w Królestwie 
Polskuem. A 

W dalszej kontynuacji obwieszczenia 0 
znaczniejszych wygranych w 5ej Klasie 108-ej 
Loterji Klasycznej, Urząd Loterji podaje do 
wiadomości, iż w dniu dzisiejszym odciągnię- 
to 700 numerów, z których: 

Nr. 11827, wygrał rsr. 30,000. 

Nr. 5734,.wygrał rsr. 2,500. 

Nr. 4728, 4971, 8459 i 10930, po rsr. 1,000. 

Nr. 5078, wygrał rsr. 500. 

Zaś Nr. 19420, 22313 i 22999, po rsr. 200. 

Dalsze ciągnienie odbędzie się w dniu ju- 


OBWIESZCZENIA 


SPADKOWE. 


(N. D. 5408). Rejent Kancelarji Ziemańskiej 
Gubernji Warszawskiej w Warszawie. 

Po zaszłej śmierci w dniu 2 Lutego 1867 
r. Ludwiki z Rzechowskich Czarnowskiej 
wierzycielki sumy rs. 1,350 na dobrach Cha- 
jęty-stare z przyległościami w Powiecie da- 
wniej Stanisławowskim na teraz Radymiń- 
skim Gubernji Warszawskiej leżących w 
dziale IV wykazu hypotecznego, pod Nr. 17 
ubezpieczonej, toczy się postępowanie spad- 
kowe do ukończenia którego termin na d. 
7 (19) Września 1867 r. w Kancelarji hypo- 
tecznej oznaczony został. 

Warszawa d. 23 Lutego (7 Marca) 1867 r. 
Terfi] Brzozowski. 


(N. D. 3407). Rejent Kancelarji Ziemańskiej 


w Warszawie, 


tnia 1867 r. Aleksandra Petrow właściciela 
nieruchomości Warszawskiej Nr. 1527, toczy 
się postępowanie spadkowe do ukończenia 
którego wyznaczony jest termin na dzień 
11 (25 Grudnia 1867 roku w Kancelarji Hy- 
potecznej podpisanego „Kejenta. 
Stanisław J 
(N. D 1439), Re ent Kancelarji Zumiańskiej 
Gubernji Płockiej. 
Z powodu śmierci: 
1. Krystyny Piechowskiej wierzycielki dóbr 
Dziegtarzewa z Płockiego. 
2. Wojciecha Smolińskiego wierzyciela dóbr 
Karwowo Krzywanice z Płockiego. 
3. Heleny Szarewiczowej wierzycielki dóbr 
Kaczorowa z Płockiego, s 
4. Józeta Tymińskiego właściciela 
Dmochy Sadły z Ostrolęckiogo, 


asiński 


5. Michala Dembowskiego wierzyciela dóbr | 


Nasiorowo Dziurawieńiec z Przasnyskiego i 
Ławy z Ostrołęckiego. c 
6. Antoniego Stefana Klimkiowicza właści- 
ciela dóbr Goślicie z Płockiego, toczy się po- 
stępowanie spadkowe w dniu 4 (16) Września 
r. b. ukończyć się mające, wzywam przeto in- 
tereseńtów, aby w dniu tym do regulacji spad- 
ków, w Kancelarji mej stanęli. 
Piock a. 19 Lutego (3 Marca) 1867 r. 
Holtz. 


dóbr | 
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OBWIESZCZENIA SĄDOWE I ADMINISTRACYJNE. 


(N.D. 1440) Pisarz Sądu Pokoju 
w Płocku. 

Z powodu nastąpionej śmierci Joska Rot- 
szylda, właściciela przez zastrzeżenie poło- 
wy nieruchomości w mieście Wyszogrodzie 
pod Nr. 25, toczy się postępowanie spadko- 
we, do zamknięcia którego, termin sześcio- 
miesięczny na dzień 11 (23) Września r. b. 
pod prekluzją przeznaczam. 

Płock d. 16 (28) Lutego 1867 r. 
S. Sulikowski. 


EZ APC IAÓROB 2) BLA las z 
(N. D. 3374). Pisarz Sądu Pokoju 
w Prasnyszu. 

Z powodu nastąpionej śmierci: 

1. Anny z Radzymińskich 1-mo voto Ol- 
szewskiej, Ż-mo voto Dlugokęckiej wicrzy- 
cielki sumy złotych pol. 450 czyli rubli sr. 
72 na części wsi Kęsocha Tańsk lit. A. w 
Dziale IV ad Nr. 1 z większej sumy złp. 960 
czyli rs. 144. 

2. Tadeusza Olszewskiego współwierzyciela 
sumy złp. 480 czyli rs. 72 na części wsi Kę- 
socha Tańsk lt. A, w Dziale IV ad Nr. 1 z 
większej sumy złp. 960 czyli rs. 144. 

3. Majera Jankief Stawiekier wierzyciela 
sumy złp. 16,666 czyli rs. 2500 z większej 
sumy złp. 43,000 czyli «s. 6,450 na nierucho- 
mości miejskiej w Prasnyszu N. 14 w Dziale 
IV pod N.15, Nr. 15 i 16, w Dziale EV pod 


( N. 16117 w Dziale IV pod N. 10 pochodzące 


w wykazie hypotecznym zapisanych. 

4. Zefiryna Radzymińskiego wlaściciela nie- 
ruchomości miejskiej N. 225226 i 227 w Pra- 
snyszu położonej, toczy się postępowanie spad- 
kowe wd. 1 (13) Grudnia r. b. ukończyć się ma- 


jące. Wzywa więc interesantów, aby w dniu 


tym do regulacji spadków z dowodami w Kan: | 


eelarji Hypotecznej w Prasnyszu stawili się. 
Prasnysz, d. 24 Maja (5 Cz'rwca) 1867 r. 
Billewiez. 


OBWIESZCZENIA HYPOTECZNE. 


iN. D. 3392). Sąd Pokoju w Włodawie, 
Wydział Hypoleczny. 
Z powodu żądanych regulacji nowych hy- 
potek: 
1. Domu w mieście Wisznicach w rynku 


miasta pod Nr. 3 położonego, wraz z stajen-. 


ką, piwnicą murowaną, placem na którym 
takowe stoją, z ogrodem i łąką za tymże do- 
mem razem powierzchni miary nowopolskiej 
jeden mórg kwadratowy prętów 140 zawiera- 
Jącym, z wolnością pasania dwóch krów i je- 
dncgo konia na gruntach miasta Wisznice 1 z 
prawem wywożenia i brania z lasów dóbr 
Wisznickich co tydzień na opał fury zbiórki 
bezpłatnie. 

2. a) Domu w mieście Orchówku podN. 71 
położonego z szopą, z placem szerokości za- 
gonów sześć na którym te zabudowania 
stoją. 

b) Gruntów i łąk na mieście Włodawie 
iw terytorjum tegoż miasta, oraz za rzeką 
Bugiem połoźonych, a mianowicie: 1. na 
Podzamczu gruntu zagonów trzy. 2. w ce- 
gielniach gruntu zagonów trzy. 3. w Szero- 
kich gruntu zagonów pięć. 4. w Przydat- 


| kach w łozinkach gruntu zagonów pięć. 5. 
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w Przydatkach przy stawie Włodawskim 
gruntu zagonów trzy. 6. w łąkach za Bu- 
giem w polowych rezach sążni trzy. 7, w 
Przydatkach na wązkich sążni dwa. 

Uwiadamia interesentów że takowe nastą- 
pią w Sądzie tutejszym, dnia 12 (23) Wrze- 
gnia r. b; 

Wzywa ich przeto aby do takowej osobi 
ście lub przez pełnomocnika urzędownie i 
szczególnie na to umocowanego, zgłosili się, 


4 żądanie swe i wnioski do protokułu regulacji 
Po nastąpionej śmierci w dniu 10 (22) Kwie- | A A s 


podali, i w dokumenta prawa ich udawadnia- 
jące opatrzyli się. 

Ostrzega ich oraz że niezgłaszający się 
w terminie, podpadną skutkom prekluzji: w 
art. 154 i160 prawa o hypotekach z roku 
1818 przepisanej. f 

Jeżeliby włąściciel nieruchomości wywo- 
łanej w terminie do regulacji nie stawił się, 
tenże na żądanie któregokolwiek z intere- 
santów na karę odrs. 1 kop. 50 dors. 7kop. 
50 skazanym zostanie i podług art. 150 tegoż 
prawa, utraca wszelkie dobrodziejstwa pra- 


, wne względem swych wierzycieli. 


gulacji wydaną bęc 
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Ogłoszenie it e + jaka w skutek aktu re- 
zie nastąpi dnia 12 (24) 
t. m. i r. na posiedzeniu publicznem Sądu tu- 


, tejszego i od tegoż dnia czas do odwołania 


się od niej upływać zacznie. 

Interesenci preeto bez dalszego wezwania 
w tymże dniu ogłoszenia jej przytomnemi być 
powinni. 

Włodawa d. 27 Maja (8 Czerwca) 1867 r. 
Podsędek, 


LICYTACJE 
_ I SPRZEDAŻE PUBLICZNE. 


„.(N. D. 3022) Zarząd Finansów w Królestwie 
piy R Polskiem, 
Wydział Górnictwa podaje do wiadomości 


O O EO O PRO AO WA Z WODA. ABAP O ZE OO O AA 0 TOALETA 


iż w Zakładzie Stali w Serocku, w gminie 
Wola Skromowska, Powiecie Lubartowskim, 
Guberuji Lubelskiej położonym, odbędą się 
licytacje, za pośrednictwem deklaracji opie- 
czętowanych, na sprzedaż różnych przedmio - 
tów, zajętych na rzecz należytości skarbo- 
wych P. Czarnockiemu b. dzierżawcy części 
tegoż Zakładu do wyrobu machin rolniczych. 

Dzień do odbycia rzeczonych licytacji na- 
znaczony 19 Czerwca (1 Lipca) r. b. a mia- 
nowicie: 

1. O godzinie 10 z rana na sprzedaż ma- 
terjałów, wyrobów oraz inwentarza kantorko- 
wego od sumy rs. 224 kop. 4t in plus. Va- 
dium do tej licytacji w kwocie rs 28 i na 
koszta licytacyjne rs 2 mają być złożone do 
jednej z kas skarbowych, najbliżej będących 
miejsca zamieszkania przystępujących do li- 
cytacji. 

2 O godzinie 11 z rana na przedaż mahin 
od sumy rs. 209 i kop. 19? in plus. Vadium 
do tej licytacji rs. 210 i na koszta lieytacyj- 
ne rs. 18 mają być złożone jak do 1 do je- 
dnej z kas skarbowych. 

Wzór do deklaracji na papierze stemplo- 
wym ceny kop. 30 napisać się mającej jest 
następujący: } 

W skutek ogłoszenia wydziału Górnictwa 
z dnia 13 (25) Majar b. Nr. 1797, podaję 
niniejszą deklarację, iż zobowiązuje się za- 
kupić w Zakładzie stali w Serocku (tu wy- 
mienić przedmioty z której licytacji zamie- 
rzają się zakupić (za sumę ogólną rs. | 
kop. wyraźniej (wypisać liczbą i litera- 
mi) poddając się wszystkim zobowiązaniom 
i,zastrzeniom w warunkach licytacyjnych ob- 
Jetym. f 

Kwit kasy skarbowej N na złożone vadium 
rs. ina koszta licytacyjne rs. ? 
przy niniejszem dołączam, które w razie 
nieutrzymania się na licytacji sąm odbiorę. 

Stałe moje żamieszkanie w N. najbliżej 
stacji pocztowej w N. położone, a jeżeli w 
Warszawie wymienić Nr, domu. 

Pisałem w N. dnia mca roku 
1867 (podpisać czytelnie imię i nazwisko). 

Każda deklaracja winna być zapieczęto- 
wana lakiem i mieć adres: „do Pisarza Zakła- 


du Serock Deklaracja do licytacji o godzinie ; 


odbyć się mającej na kupno (wyszcze: 
gólnić jakich przedmiotów).. Utrzymujący się 
na licytacji lej należytość obowiązany za- 
płacić do Kasy Gubernjalnej Lubelskiej w 
ciągu dni 15 a utrzymujący się na licytacji 
2ej w ciągu 3 miesięcy od daty zawiadomie- 
nia ich o zatwierdzeniu rez.ltatr z odbytych 
licytacji. 

Inne warunki i spis przedmiotów na sprze- 
daż wystawionych, w godzinach służbowych 
przejrzane być mogą w biurze Wydziału 
Górnictwa w Warszawie i u Pisarza Ząkładu 
Stali w Serocku. v 

Warszawa d. 13 (25) Maja 1867 r. | 
p. 0. Dyrektora Wydziału, Szmidecki. 
Naczelnik Sekcji, Kozarski. 
Naczelnik Kancelarji, Rekle «ski. 


(. N. D. 3307). ILuoutwoe I yGepnucnoe 
Hpacaenie., 

O6bgnaderr, uro 13 (25) Irona © r. Bb 

npiucyTeTBiń cero IlpaBAenia 6yqyTh npo- 
M3BOĄKTLCA NyCAnUHbie roprh, Ha orĄqady 
Bb əpenguoe coąepiaBie, co gaH- nyans- 
HBXb TOproBy no 20 Hons (I Joza) roga 
1869 roga. nponuianionunxh Ą40x0408b 
BMBCTB Cb 3EMAAMM BL Kopyemnoŭ y- 
caqąbOB Paporm, Konomin Bopbinieko 3a y- 
MeTbIUELHYJO roqkunyio naary 812 pyôaeñ 
38 kor. cep. 
d Bceakiń eantoniń NpHCTYHETK Kh ny- 
OAM4MbIMP TOpraMb, HeEAMIIEAŃWA npaBb. 
Hà lpoąaky nureń, coraacHo Bbicogaiiine 
yrsepkąenHoMy YeTaBy, 0 HUUTEHHOMB COo- 
pB, cr. 284, 285 qoameub npeącTaBUTh npm 
TOpraxb npequapurekUBiii 3240r% 18 pyó. 
cepeó. 

O ycaoBidxb Me MOJKHO Y3HATK B% Ty: 
6epHckoM% IIpaszeriu Bb Orągaenin Focy- 
qapcTBeHAbIXb AMyliecTBA ro | //Baoponsa- 
BOĄCTBY. 

r. IaAonk»b, Man 23 gna 1867 roga. 
„ _ Acecopz Orataenim, 
Koaemckiń CoBGTUUK%, 


(N. D. 3217). Pagomeroe / yüepuncnoe 
IIpacaenię. 

Ha nocrpońky n nsuunky x03aiicTBeH= 
HLIX% cipoenin Marnerpara |. Pagoma; Gy- 
AYTb ApoHaBOĄNTCA*B% PaqoMckoji Lyoepa- 
Kow» IJpaBaeniu 27 Iona (9 loaa) ©. r. Bb 
"ach Ho nosyganm, nybamgubie Topru no- 
cTpe4cTBOMP 3aleJaTauUDLIX% OGBABJENIŃ 
OTb CMBTHOÑ cyMMml 949 py6. 16!Ą kon. (in 
minus ). 

jiKezaromnie roproBaThca o6a3anki opusa- 
TaTh Kb NOAABAEMHIMB 0ÓbABAEHIAM% pocnn- 
ckH KasuavejicTR% Bb TOMB, YTO CUMH: Mo- 
CABĄHKYM NDUHATB 341075 BB KOAMYECTOB 
95 pyô HaauunbIMU ĄACHLTAMY, HAH BR npo- 
LeMTHPIXŁ OyMafax% NpHHMMAEMBIX% BB 3a- 
AOTH Ha OCHOWBARIM CyLNeCTBYIOLHĄNXB IIOCTA- 
HOBAEHIN. 


Iloqpo6HwA ycAonia TOproBh a rakike 


Z Z Z OE O OOO O Z DOO A OO O OAZA e o 


naanb n CMBTa, MOTYTK ÓBMTŁ MepecMOTpAU- 
BaeMbI €FKEĄHEBHO HCK/AIOMAA HpA3ĄKMYHBIXB 
4Hch, Bb AĄMUNNUCTpaTHBHOWB OTĄBAeHiM 
Ty6epickaro IIpaBzenia. 

IloąaBaeMbiA oGbABAeNIA ĄOMKHKI ÓWTK 
GOCTABIEHLI no NpuraraeMoli y cero wopMNb 
M NUCAHbLI Ha repóoBoń Gymar5 30 kon5ek% 
AOCTOMACTHA, OOBABACHIA ITU GYĄYTB UpU- 
HuMaTbCA Ly6epickoM% IIpaBaenieM% BKA- 
UMTeEALHO 40 12 yacosh Toro AHA KoTopbii 
Ha3Ha4€Hb JAA TODTOB%, HOĄANHBIA We TMO- 
CAB 3Toro cpoKa NpMUATM Ke GyąyT*. Ha 
BalledaTaHHOM5 KOHBEpI5 KpoM5 aĄpeca 
ĄOAKHO ABITL euge HalIACAIO: 

OówaBaenie ua nogpagb nepecTrpojńiku M 
NOMMHKH XOJ3AŃCTREHHDIXŁ CTpoeHili Marn- 
crpara I. PaqoMma. 

Popma ońbaBnehia. 

BcabącTrBie nyóankaniu Paqomckaro ly- 
Gepnckaro IIpsB.IeiA 01% BANG r 5 
CHWb OGBABAAIO: YTO OÓAJYŁOCh BIATK NOA- 
PAAS rmocrpońku M NoWMAKU XO3AŃTBEH- 
HbiXb CTpoenin Marnerpara I. PaqoMa, co- 
rAacHo yTBepikqeHH0H CMKTBI 3a CYMMY >- » 
GĄBGCH NoKa3aTb CyYMMY LHAopaMi M UporK- 
CIO Cb COGJIOĄENiIEMB BCGX%Bb TOproB% yCAO- 
BIŃ Ha3Ha4CHAPIXB ĄAA HacTOALNAro nog- 
paga. 

Bb yąocToBbpenie me YTO MHOIO BHECEHB 
BpeMeHHDIA 341005 Bb Koansecre b 95 pyô. 
npuaarało npu ceM5 KBuranniio Kasuaueń- 
crga NN. i 

Myero NicToAAHaro ;KATCAGCTBA MOETo 
BŁ NN. 

Mscaua..... ĄHA..... 1867 roga. : 

(34BCb MoĄNNCH, KMA M wamMaia). 
T. Paqom% Maa 24 (lona 5) qua 1867 r. 
CoBGTHKK%B, Kpacyckih. 


(N. D.3280). Cyca.utceoe Dybepucuoe 
Ipacaenie. y 

O6raAsaAeTB KO KceoóiieMy Ca BGĄENIIO, YTO 
Bb IpucyTcrziu'cero IIpasaenia 27 hona (9 
loaa) 1867 roga, 6y4yTŁ NponskoAUTLCA 
n3ycTHbie Topru Ha npogowy 111 wopros» 
58 upeHToBB 3EM/U, paenoAoRieHHOŃ B'h 4ep- 
Tb ropoga MapiaMnioad, Bb ypouniyb Taoy- 
ne M HpH KHpHAUYHOM% 3ABOĄB Bb CEAEHIH 
Cyprynue, Koropad NocTynHAa B% Ka3By NO- 
cab MOHaeTPIDA MOHNAX0B% MapiaHosb DR r. 
Mapiamnoa5. j 

TaaBubńimia yeloBid AAA TOproBh Ha Mpo- 
AaWy 3eM4n 3T0l CABĄYIOLMIA: 

1. OsuaueHna; 3eMAA oOpauqaeTEA Bh Mpo- 
Aamy co BCEMH Ą0XOĄ2MMU H yrogiAMH K'bHeŭ 
HpUiaq1eKaliiMA, M Ch TBMM NpaBavn M 
OGA3AHHOCTAMU, Kaki HO OHOŃ HMBETB Ka- 
3na Ilapcrte*; smpysgeunbiń c Heli mo 19 Jro- 
na (1 Iro :a) 1867 r qox045 npuuaq1ekHTŁ 
Ka3UB. 

2. Topru ÓyAyT* nponaBoquTLcA u3y- 
CTHO; HEBOCHDELNAETCA OĄNAKO:KB NIOĄaBATE 
oóbABAeNIń B% 3ANEHATAHHLIXP IlaKeTaX%, 
KoTopbie AOAKHK ÕITE ApeącTaB CHM 40 
12 4acoBb AHA BbiuleOZHA4eNHSTO 4HCJA, A 
0YAYTŁ SCKPDITKI DO OKOHYANIH EJyCTHATO 
ropra; npeĄąbabuBiuie xe oObaBAeliA 3TU 
ne 6y4yT» Aonyiyesbi KB HIYCTHBIMb TOP- 
FaM5. 

3. Topru 6y4yTB nagaTbl 0Tb oybuoynoñ 
cymybi 10,837 p. 50 k., onpeąsae"noii no 
KOAM4eCTKY BhipydaeMaro goxoga Cb npoga- 
BaeMpIX% yrogiñ. 

4. Aiemaroinie ydacThoBATŁ Bb Toprax% 
arnxb o643aHbl NpeĄCTEBHTK 3A10T5 RB Fy- 
Gepnekoe Ka3nadelicrBo HaJMHYBbIMH ĄeHb= 
TaMU, HAM JIUKBYĄANIOKHWMM AMCTAYVM, HAM 
nuhun |ocyqapcrBe4Hbiua 6yMaraui Mym- 
nepin n IlaperBa, MAM me 3aK1a4HMIMH AU- 
cram Jeuekaro KpequTrnaro oóiqecTBa, No 
AapnuaTreAbnoń HXb (Bub, Ha cymmy 1,084 
p-, paBAAKOLNYTOCA 146 MACTH OĄBAKU Npo- 
ĄaBaeMPXB 3eMe 75. 

5. Ipnroprosasmiii 3ewA10 o6a3au%, He- 
nogske 30 queń co 49A usBbiqcnia ero 06% 
yTBepis genin TODpToBB, BUECTH BD Ty6epu- 
ckoe KasHaveńcTBo IoAouMiy onbtoynoñ 
CYMMBI T. ©. 5,418 P. T5 KON., BB CdeTb-KO- 
Topoŭ mowerb ÕbTE opamenb npeącTa- 
BACHABIA HMD 34A0r'b Bb HAAH4APIXB AeHb- 
raxb M !/⁄4 MACTE ono Ą03BOMIETCA y- 
NaaTKTL JAUKBAĄANIOHHPIMM AWCTAMA NO 
uapMitaTeAPHOŃ 4BAG, €CAM 3TA 4acTL 
MORETE OWTb BHeceHa CNOJHA AHNKRAĄANI0H- 
HBIMM AMCTAMH, MÓO ĄaBuFb CH HHX% cgay 
Kasma HeoGA3IHBAETCA. /Jpyryto me noso- 
BHHy OLYGHOMHOM CYMMDI, C'h Koropoii nayg- 
RatoTcA TOprH, Io nprynctennin Kb Heñ 
npegAoWeHHoŭ Ha Toprax% Hà4AaBKHM, TO- 
KyNUJKKb 06A3aHb TOTJac% oóeC(EYUTA, BHE- 
cenieMb ea RB IV. OTĄ%A6 uno reunoii Kam- 


"TM, Ha riepBOMb MBCT5, M ynAa4uBaTb RB 


KasnaneńcTBo no 50%, poera u no 2% Ha no- 
raliebie KANMTAJ., priepe4b, BS Ara noyro- 
AoBble CpoKa Bb lons M Jekaóps MBCA- 
uaxb KakĄaro roga, H04% onaceniuME, 40 
OKOH"ATe PH Ñ yrMAaTB Bcero 3Toro AoAra, 
B3BICKALUIA AĄMUHMCTPATHBHMNR  UOPAĄ- 
KOM. 

6. Hacroamia ycaonia oôazarTesbHhI Ana 
nokyniiyńKa co BpeveuM uognucania ayk- 
IieHHaro ipoToKo1a a gaa IlpasuTeancTBa 
co ANA yTBEPKĄeNIA ƏTOrO npoToKOAa H X0- 


e a a W OC 


TA Óbi yreepk genie MAM OTWBHA TODroB%K 
nocybąoBaao nocA5 30 qneBsarc epoka OTB 
IpoM3BOĄCTBA OHKIX% CHEMIĄMKB HeBrpa- 
BB DpocTHpaTb 3a To nperenzin Kb Ka- 
385. 

1. TipeąsapaeTrca me4alol4uXb y4ACTBO* 
BaTh Bb Toprax%, 4TOÓbI HeĄONyCKAAH HH- 
KaKNX% MeWAY €06010 CTaJeKb Bb YÓLTOK% 
Ka3ubi, MÓ0, €CAM STO OÓWAPYJKMTCA, BUHOL- 
Hkie 6yqyTB ncĄBepkeHbI 3AKCHHOŃ OTBBT- 
CTBEHHOCTH. 3 

OcraabHPIA YCAOBIA 4JA TopreB% Ha Bbl- 
IIeNoACHeHHMIA ZEMAN, CHEAHEBHO MOTYT% 
6bITE pa3cMOTpBHBI COHCKATEMAMAH Bb OTAS- 
aenin VocyqapcTBeHHPIXŁ HMyląecTBb Ily- 
6epuckaro IIpaBie ia. 

* 


* $ 

Podaje do powszechnej wiadomości, że ol- 
bywać się będzie na sali zwykłych posiedzeń 
tegoż Rządu w dniu 27 Czerwca (1 Lipca) 1867 
r. głośna in plus licytacja na sprzedaż 111 
mórg, 58 prętów ziemi, położonej w obrębi» 
miasta Marjampola, w miejscowości zwanej 
Tabuń i przy cegielni we wsi Surgucie, która 
zajęta na rzecz Skarbu po klasztorze księży 
Marjanów w Marjampolu. 

Główniejsze warunki przedlicytacyjne do 
sprzedaży powyższej. realności sy następujące: 

1. Realność, o której mowa, wystawia się na 
sprzedaż ze wszelkiemi przywiązanemi do niej 
dochodami i użytkami, a w ogóie z takiemi 
prawami i obowiązkami, jakie Skarbowi Kró- 
łestwa do niej służą; dochód zatem z takowej 
osiągnięty do d. 19 Czerwca (1 Lipca) 1867 r. 
należeć będzie do Skarbu. 

2. Licytacja odbędzie się głośna, lecz ubie- 
gającym się o kupno niewzbrania się składać 
opieczętowane deklaracje do godziny 12-ej w 
południe, dnia wyżej oznaczonege, które bądą 
rozpieczętoware po ukończeniu licytacji gło- 
śnej; składający zaś te deklaracje nie będą 
przypusśczeni do licytacji głośnej. 

3. Licytacja głośna rozpocznie, się od sumy 
szacunkowej 10,837 rs. 50 kop. wykazanej 
podług ilości dochodu, wpływającego z wysta- 
wionych na sprzedaż realności. 3 
- 4. Każdy ubiegający się o kupno obowiąza- 
ny jest złożyć w kase gubernjalnej vadium w 
gotowiźnie, lub listach likwidacyjnych, albo 
też innemi papierami Cesarstwa lub Królestwa, 
lub listami zastawiemi Towarzystwa Kredy- 
towego Ziemskiego podlug nominalnej ich 
wartości, w sumie rs. 1,084, wyrównywającej 
1,9 części szacunku wystawionych na sprze- 
daż realności, 

5. Utrzymujący się przy licytacji obowią- 
zany wnieść do kasy gubernialnej najdalej w 
ciągu dni 30-u od daty zawiadomienia go o 
zatwierdzeniu licytacji połowę sumy szacun- 
kowej to jest rs. 5,415 kop. 75, na poczet 
której nabywca może przeznaczyć złożone va- 
dium w gotowiźnie, oraz wnieść !/, częsć l- 
stami Jikwidacyjnemi w nominalnej wartości, 
jeśli ta część może być zaspokojona całkowi- 
temi listami l kwidacyjsemi, gdyż Skarb resz- 
ty nich wydawać niema obowiązku. Drug. 
zaś połowę oznaczonego szacunku to jest tę, 
od której rozpocznie się licytacja, wraz z 
przewyżką na licytacji postąpioną, rabywca 
obowiązany będzie zaraz zabezpieczyć w dzia- 
le IV księgi wieczystej, na pierwszem miejscu 
iod długu tego oplacać do kasy Skarbowej 
50% tytulem procentów, oraz 2%/, na umorzenie 
kapitału w 2 ch równych półrocznych ratach 
w miesiącach Ozerweu i Grudniu z góry każ- 
dego reku, pod rygorem egzekucji administra- 
cyjnej aż do zupełnego spłacenia długu. 

6. Warunki niniejszej sprzedaży obowiązy- 
wać będą nabywcę od chwili podpisania proto- 
kułu licytacyjnego, dla -Rządu zaś dopiero 
wtenczas staną się obewiązującemi, gdy proto- 
kul takowy potwierdzonym zostanie, a chociaż 
by zatwierdzenie lub uchylenie licytacji na- 
stąpiło później jak w dni 30 po odbyciu onej, 
plus licytant niema prawa rościć do Skarbu za 
to pretensji. - 

7. Uprzedza się konkurevtów, ażeby niedo- 
puszezali między sobą zmowy dla zmn ejsze- 
nia korzyści Skarbu, wrazie bowiem dóstrzeże- 
nia tego winni do odpowiedzialności na drodze 
sądowej pociągnięci będą. ; 

Resztę szczegółowych warunków licytacyj- 
nych, każdy z ubiegających się o kupno rze- 
czonych renlności, może każdodziennie przej - 
rzeć w biurze Rządu Gubernialnego w Wy- 
dziale dibr i lasów. 

r. Cysaakn, Mas 22 tona 3) gna 1867 r. 

M. 4. Bune-Tyó"pnaTopa, IlepernaeB%. 

Yupasaareniń O rąb5ieniewb, 
Acecop» Ipaóoscziń. 


(N. D. 3397) Zarząd Okręgu Pocztowego 
Zachodniego. 

Podaje do wiadomości, że w dniu 19 Czer- 
wca (1 Lipca) r. b. o godzinie 12 w południe, 
odbędzie się w sali posiedzeń Zarządu Okrę- 
gu Pocztowego Zachedniego, w gmachu pocz- 
towym w Warszawie pod Nr. 1337 przy placu 
Wareckim, licytacje in minus przez opieczęto- 
wane deklaracje na reperacją wewnętrzne, 
Oraz dachów w domu pocztowym w Warsza- 
wie pod Nr .421przy ulicy Krakowskie Przed- 
mieśce położonym, jak również na zrobi nie 
stołów i lawek dla Ekspedycji Bryftregerskiej 
Pocztamtu Warszawskiego podług ośmiu wy- 

azów kosztów przez budowniczego Poczto- 
Wego sporządzonych w ogó!e na rs. 1742 kop. 
£y, obliczonych. 


O OO O APO 0 O TO A AAAA 
OPR OO O EE 


ao. O 


Przystępujący do-licytacji winen złożyć w 
Kasie Gubernjalnej Warszawskiej, vadium w 
kwocie rs. 175 1 kwit na tę sumę dołączyć do 
ceklaracji na stemplu ceny kop. 30 podług 
formy niżej wymi*nionej napisinei, podać się 
mającej, przed godziny 12 w południe w dniu 
na odbycie licytacji wymienionym. Szcze żó- 
lowe warunki tej entrepryzy dotyczące mogą 
być pęzejrzane w biórze Zarządu Okręgu Pocz- 
towego Zachodn'ego u Naczelnika Kancelarji, 
codzieunis od godziny 10. z rana do 2 z polu- 
łudnia, wyjąwszy dni świąt scznych i gals- 
wych. - 

Warszawa d. 31 Maja (12 Cze:wca) 1867 r. 

Naczelnik Okręgu 
Wzór do deklaracji. 

Wskutek ogłoszenia Zarządu Okręgu Pocz- 
toweg» Zachodniego z dnia 31 Maja (12 Czer- 
wca 1867 r. Nr. 8861, obowiązuje się niniej- 
szem wykonać reperacje wenętrzna i około da- 
chów w domu pocztowym w Warszawie: pod 
Nr. 42] pzy ulicy Krakowskie Przedmieście 
położonym, oraz dostawić stoły i ławki dla 
Ekspedykcji Bryftregerskiej Pocztamie War- 
szzwskiego, a to w ścislem zastosowaniu 
się do wykazów kosztów sporządzonych na 
wzmiakowane roboty, przez budo xnicze go 
w ogóle na rs. 1742 kop. 4/2 obliczonych, od 
której to sumy odstępuje na korzyść "zę 
procentu od sta po (tu wypiszać kwotę yira- 
mi i literami) zobowiązując się do BE. 
wszystkich zastrzeżeń warunkami licyt sy ssij 
mi objętych. kwit Kasy Gubernjalnej TE is 
wskiej pa złozone przezemie valium W À SRA 
rs. 175 przy niniejszem załączam, które To 
zie nieutrzymania sią przy licytacji iS sag 
rẹ. Stałe moje zamieszkanie yte wyp 

Te AR PE ia, ulicę numer domu) pisa - 
miejsce zamieszkania, ulicę | Ear 
łem w N. dnia Maja 1867 r. (podpisać wy 

źnie imie i nazwisko). 
E Koparaić w sie adresu" „ido AsAT 

i ależy CZA 
Okręgu Zachodniego” n le y. at, E 
„deklaracja na entrepryzg T porze) F 


pocztowym w Warszawie pod Nr. 421. 
(N. D. 3378). Baputaeckiu Buennwii 
© Owpyeb. 


Okpymuoe Apruaepilickoe VupaBzeate 
BapiuaBokaro Boennaro Ospyra cuWwb o0bA- 
BAAE:%, YTO Cb 3yKIiOUHaro Topra, OyĄcTb 
npoąabaTbcA OKO 40 160 erpoeBbixb 1 ynpa- 
JKHBIXB apTHAepiÑCKHXb A0IUAĄEH OTH 9-ru 
4acoBb yTpa 40 4-Xb Hac5B% No HOJJĄHM 


: emeqĄBeBHO, Kpow5 np :34q4nU4HbIX b M BOC- 


KpecHblYb qHeń n cy600TB. ; 

Ilpogaka y AeTb npocxoąUTb B% I. Bap- 
niaBb, Ha Boennowb noas (II 1a146-Bponn) 
cb 15 (27) liona. 

Cb T5X% 3a KOTOphIMH OCTAHYTCA KyN ACH - 
AMA AOUIAĄK, KpPONK NOCYBĄNEŃ OCTABLUCH- 
ca ua Toprax% IGN, 6YĄETB B3UMATCA 1O 
2 kon. Cb pyója nk npuubueniH 2,216 er. 
2 uacru 1) Toma rpanqaHcKHXb 3AKOHOBP. 

r. BapmaBa, Maa 30 (liona 11) ana 1867 r. 
[Ipasure1b ĄGAP, TloakoBRi!Kb, 
; ComoBRB. 


ODRZE IA INIT ZZ WA ŻYTA 


(N. D. 3331). Vnpaaaenie Bupuucckoń 

Kpbnocmnoń Apmua eps. 
Bu3%BaeTh KeASTOLINXP, UDAHATE UA Ce- 
6a noeraBky, gas aToń Apriiepin, BR Hbi- 
abiuaewb 1867 rogy, pa3ebie upeqMeTbI M 
peun, Ha cywy 480 pyó. 21'/ Kon. cep. Top- 
ra Ha3gagaeTcA 23-ro a ieperopikKa 21-ro 
lona, orth 10-ru 40 12-ru 4a€08% yTpa, 
BŁ ynoNAnyTow% ynpaBzeuii. Topa Oy: 
AYTE DpoH3BoĄUTCA M3ZYCTHPIE, HO 40380- 
Aserca U nphcbiaka Jane 1Ta*ALIXB * OBA” 
Bzeniń, Ha TOYHOMb OCHOBAHIA 615 craTbit 
l kunru 4 gacra cBoqa BOeHHPIXH MOCT3HO- 
Baeniń. Baaorb Ha 06 pyó. cep. A7AKEHB 
6WITŁ NpeączaBienb Ha Kaayab Topra MAM 
neperopmki. Yedosia M CTaBKU MORHO GI- 
arb Bb YnpaBaeriu Bap uanckoji Kp5nocTr: 
noŭ Aprunepiu, emegnesno KpowB Npas giie- 
4HBIXB H BOCKPECCHPIX% guen 

B. Bapinana, 26 Maa 1867 roga. 
Kowanąupb BapinsBekoii KpbnocTeoii 
Apimiepiu, Iloasosnuk» Ipae*. 
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N. D. 3355). Vnpac.tenie HeaneopoAck od 
Kpbnocmnoić Apmu.iepiu. 

BuI3bIBOeTb KEMSIOIĄMXE NpHHITh HA Ce- 
6a nocrasxy MarepiaJoBh M APYFHXP Np’4- 
MeTtBb, HoTpEÓHBIX% AJA HCIHDABRATO CO- 
aepwaniitoh ceub I86T roay KpBnocTHaro 
MMynmąecIBA Ch TOprosb UMBIOLĄNX% ObITh 
ppu 3romb Yupasaenin: Toprb 10 Gyayyaro 
lona u neperopkka 13 unosa TOTO me sB- 
caga, Ha cymy 425 pyó. 71! Kon. Vcaobia 
NOCTABKM MOWHO BUĄGTL BŁ YNpaBICHIH 
emeqpenuo 07% 10 4ac08% yTpa AO 3 yacoBb 
no nolyąquu KPOMB ipa3qUUAUHLIXb H BbICO- 
KoropikecrseuAMxB Atel. TTE 

Kp. Jlsanropo xp, Maa 25 qua 1861 r. 
KoManąnpb Usauropoąckoii 
Kp5nocruoii Aprmuiepin, IlequO1KOREM Kb, 
TYT AN 2700 GE ZR EÓREZĆ 
(N. D.3393) Urząd Leśny Rajgród. 

W wykonaniu reskryptu b. Komisji Rzą- 
dowej Przychodów i Skarbu, z dnia 8 (20) 
Marca r. b. Nr. 62058/22613, podaje do pu- 
blicznej wiadomości, że w dniu 5 (17) Lipca 
r. b. i następnych, jeżeli zajdzie tego potrze” 
ba, poczynając o godzinie 11 z rana w Kan - 
celarji Urzędu Leśnego Rajgrod w Osadzię 
Ruda, przed miejscowym Starszym Nadleśni- 
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czym, odbywać się będzie głośna in plus li- 


nowicie: 

1. Z Obrębu Lisiejamy, 

Nr. 10, z roku 1865, ocenionego 

kop. 70. $ 
Z Obrębu Rudzisko. Okręgu I, z cięć 

Nr.9, z roku 1865, ocenionego na rsr. 185 

kop. 47. z 

3. Z Obrębu Ruda, Okręgu I, z cięć Nr. 

16, z roku 1867, ocesionego na rsr- 253 kop. 

1 


na rsr. 508 


i Z Obrębu Kędzierowo, Okręgu I, Z 
623 kop. 66. 


10, z roku 1366, ocenionego na rsr. 1,104 
kop. 64!/. A 
6. Z Obrębu Ruszczyk, Okręgu I, z cięć 
Nr. 8, z roku 1867, ocenionego na rsr. TYB 

7. Z Obrębu Sosnia, Okręgu IV, z cięć 
Nr. 15, z roku 1867, ocenionego na rsr. 100 
kop. 54. 


cięć Nr. 13, z roku 1862, ocenienego na rsr. 
70 kop 15/4. 
9. Z Obrębu Wilanowskie, Okręgu I, z 
cięć Nr. 14, z roku 1863, ocenionego na rsr. 
75 kop. 86!/. 


10. Z Obrębu Płochowo, z cięć Nr. 5, Z 
roku 1854, ocenionego na rsr. 128 kop. 95. 
1i. Z Obrębu Słochowo, z cięć Nr. 6. z 


roku 1855, ocenionego na rsr 87 kop. 30. 
Razem ocenionego na rsr. 3,220 kop. 852. 
Które na licytację wystawiać się będzie 
cięciami kolejno i od sum szacunkowych wy- 
żej wymienienych, pod następującemi wa- 
runkami. 

Do licytacji każdy przypuszczony będzie, 
kto tylko przed rozpoczęciem onej, złoży 
miejscowemu Starszemu Nadleśniczemu kwit 
depozytowy kasy gubernjalnej lub powiato - 
towej, albo też Urzędu Leśnego Rajgród na 
złożone wadjum w gotowiźnie. listach za- 
stawnych lub innych precentowych papierach 
skarbowych z właściwemi kuponami, i nomi- 
nalną wartość mających. w kwocie wyrówny- 
wającej '4, części szacunku drzewa do kup- 
na wystawiającego się, to jest: 


Na cięcie Nr. 10 Obrębu Lisiejamy rsr, 


51, na cięcie Nr. 9 Obrębu Rudzisko rsr. 19, 
na cięcie Nr. 16 Obrębu Ruda rsr. 26, na 
cięcie Nr. 13 Obrębu Kędzierowo rsr. 63, na 


$. Z Obrębu Wilanowskie, Okręgu I, z ; 


cytacja, na ogółową sprzedaż drzewa użyt- ; 
kowego i opałowego z 11 cięć rocznych, do 
wolnego nabywających zarządzenia, amia- : 


Okręgu I, z cięć 


f 
' łek i kółek do taczek 
cięć Nr. 13, z roku 1866, ccenionego na rsr. | 


> | 
5. Ż Obrębu Dolina, Okręgu I, z cięć Nr. . 


DEMA DEYN W AE KE EKO PA NONAME 


(N. D. 3358.) Naczelnik Zakładów Górniczych 

Podaje.do s ad Zackcdniego. 

l wiadomości publicznej, iż odby- 
= się będą w Biurze Górnieżeni ir Dąbro- 
ać 32 raz drugi licytacje in minus przez de- 
= ge opieczętowane na dowozy i dostawy 

u_1568 mąterjałów różnych fabrycz- 
nych a e. 
nia 12 (24) Czerwca r. b 
1. 0 godzinie 10 rano tay 
e 10 na dosta : 
at ri donyeli drobnych Abry oi 
r 
gu w wartości rsr. 16042. Z EPEE ke 


2. o godzinie 10%, — na dostawę opa- 
w wartości rsr. 379. o Magargnu Perge 


RYN 
WIE. wartości 

4. 0 godzinie 11, rano na dostaw Bi 
win E „BOSCO 
R, A Kantil BANGS iek 
Togo d Płuczki Herkules w wartości rubli 

6. o godzinie 12'/, z południa na takież 


| dowozy jak ad 5 dla kopalni Ul'sses i Płucz- 


cięcie Nr. 10 Obrębu Dolina rsr. 111, pa cię- : 
cie Nr. 8 Obrębu Ruszczyk rsr. 8, na cięcie i 


Nr. 15 Obrębu Sosnia rsr. 10, na cięcie Nr. 
13 Obrębu Wilanowskie rsr. 7, na cięcie Nr. 
14, tegoż Obrębu rsr. 8, na cięcie Nr. 5 Obrę: 
bu Płochowo rsr. 13 i na cięcie Nr. 6 z tegoż 
Obrębu rsr. 9. 

Które nieutrzymujący się przy licytacji za- 
raz otrzyma upoważnienie do odbioru złożo - 
nego wadjum, nabywca zaś przy podpisaniu 
protokułu licytacyjnego wadjum swoje uzu- 
pełnić winien, do wysokości !/, 
nej sumy na licytacji postąpionej, która po- 
zosianie w kasie skarbu Królestwa jako kau- 
cja, oraz opłaci zaraz połowę zalicytowanej 
należności, a drugą zaś połowę uiści gdy pro- 
tokół licytacyjny zatwierdzony zostanie, a 
najdalej przed przystąpieniem do wyróbki i 
wywózki zakupionego przez się drzewa. 

Termin do uprzątnięcia onego, oznacza 
się od dnia 19 Września (1 Października) r. 
b. do dnia 19 (31) Marca 1868 r. 

Dalsze zaś warunki licytacyjne, każdo- 
dziennie wyjąwszy dni świątecznych i uro- 
czystości dworskich, w Kancelarji Urzędu 
Leśnego Rajgród przejrzane być mogą. 

Ruda d. 30 Maja (11 Czerwca) 1567 r. 
Starszy Nadleśniczy Meinicke. 


oma wn 


(N. D. 3852). -Cexcecmpamope 0«K0.108- 

cnaeo Vba 4a. aig 

OGasaato, uro corsacno fApegtueatia T. 
Hadaabnuka CokoaoBckaro Y53ąa OTB 20 
Aupbaa 1867 r. 3a N. 8542 sanatta MHOTO 
Bb UOAb3Y Ka3ENHBX% HEJONMÖKP CHUPI b 
ogy Joliaqu, dKUNaie, Meeth H rapĄe: 
poa 6yqyT* npoqaB>HbI Cb ayKuloHa: 

Bs MarnerpaTB ropoqa Cako 10Ba tō lo- 
Hia ©. r. 

BŁ Marucrpars M. 
cero roga. 

BB MartorparB M. KoccoBa 12 Fiona c. r. 
BŁ 10 uacobb yTpa,. KeAalOLNIA NORYNATE 
Bb Bhue o3da4eH 10MB CJ0<B no.ka TytóTb 
NpHÓMT. 


Crepabmin 13 tioun 


* 
* s; ‘ t 
i i że stogownie do reszryptu W. 
Ri Sokołowskiego z dnia 2) 
Kwietnia 1867 r. Nr. 3542, zajęte na rzecz za- 
ległości Skarbowych: okowita, owce, konie, 
powozy, bryczki, meble i garderoba sprzeda - 
wane będą przez licytacje: 
W Magistracie M. Sokołowa 15 (27) Czer- 


„ b. 
Ty Magistracie M. Sterdyni 13 (25) Czerw- 


ca r. b. Ę z 
W Magistracie M. Kossowa ]2 124) Czerw= 
ca r. b. o godzinie 10 z rana, chęć mający na- 
bycia w oznaczonym terminie i miejscu zgło- 
sić się zechcą. 
F. CoKoaoBb, 26 Maa 1867 roga. 
IliorpoBekii. 


„ części ogól- | 


ki Bukowskiej w wartości rsr. 541. 

7. ogodzinie 1 z południa na takież do- 
wozy jak ad 5 dla kopalni Jerzy i Płuczki 
z ded w wartości rsr. 808. 

o godzinie 1'/, z południa na taki 
dowozy jak ad 5 dla kopalni Arnai Płuczki 
Strzemieskiej w wartości rsr. 294. 

9. o godzinie 2 z południa na dowóz we- 
gli z kopalń Reden, Ksawery, Cieszkowski 
i Łabęcki do Zakładów Huty Bankowej w 
wartości rsr. 4,810. 

dnia 13 (25) Czerwca r. b. 

10. o godzinie 10 rano na dowóz surowi- 
zny z Panek -do Pudlingarni Huty Bankowej 
w wartości rsr. 1,839. 

11. o godzinie 10/, rano na dowóz cegły 
piasku, gliny do Wielkieh Pieców Huty Ban- 
kowej w wartości rsr. 169. 

i2 o godzinie ll rano na dostawę kamie- 
ni wapiennych do wielkich pieców Huty Ban- 
kowej w wartości rsr. 2,100. 

13. o godzinie 11!/⁄ rano na dowóz gal- 
manów z Kopalń i Płuczek do Hut cynku 
pod Bendzinem w wartości rsr. 15,954. 

14. o godzinie 12 w południe na rafowa- 
nie i dowóz koksu drobnego dla Hut cynku 
pod Bendzinem w wartości rsr. 1,006. 

15. o godzinie 12!/, z południa na dowóz 
cynku, węgliit.p dia wakowni Stawkow= 
skiej w wartości rsr. 1484. 


16. o godzinie 1 z południa na dowóz wę- 
gli do machin parowych 40 konnych na Cie- 
szkowski, 12 konnej na Łabęcki i 14 konnej 
nad Kanałem przy Wielkich Piecach w war- 
tości rsr. 197. b 

17. o godzinie 1'/, z południa na dowóz 
węgli do machin parowych 200, 100 i 45 kon- 
nych na kopalni Ksawery w wartości rubli 
sr. 306. 

18. o godzinie 2 z południa na dowóz 
drzewa z lasów Rządowych do budowl w 
Okręgu w wartości rsr. 287. 

19. o godzinie ży, z południa na dosta- 
wę kamieni wapienaych do budowl dróg w 
wartości rsr. 2,295. 

ani 14 Ó) Czerwca b r. 

20. o godzinie 10 rano na dowóz drze 
z lasów Rządowych do Kopalń Siemonia 
Najdziszów i Mierzęcice w wartości rubli 
sr. 315. Ti ró 3 

21. . o godzinie 10", rano na dowóz drze- 
wa z lasów Rządowych do Kopalń Redan 
Ksawery, Cieszkowski, Łabęcki, Schumann 
i Hieronim y wartości rsr. 1,352. 

22. o godzinie 11 rano na dowóz i 
Kopalń Ksawery i Łabęcki do Teda ee 
Reden w wartości rsr. 549. 


28. ogodzinie 11!⁄ rano na dowó - 
gli z Kopalń Schumann i Hieronim di 


, warku i machin 35i20 konnych na Reden 


w wór Hea je 1,011. 
*« Mający chęć podjęcia się tych entrepryz 
obowiązany dołączyć do dekl ji 
do licytacji. 7 me ję RONS 
1. ma vadium rsr. 1,600 na 
szeń rsr. 30. 
2. 
rsr. 2. 
8. na vadi sr. 12 
kop. 66 ium rsr. 12 na koszta ogłoszeń 


a na vadium rsr. 438 na koszta ogłoszeń 


koszta ogło 


5. na vadium rsr. 27 pa koszta ogłoszeń 


na vadium rsr. 54 ną koszta ogłoszeń 


na vadium rsr. 80 na koszta ogłoszeń 
rsr. 3. 
8. 
rsr. 1 
9. na vadium rsr. 431 na kyszta ogłoszeń 
rsr. 12. 
10. na vadium rsr. 184 na koszta ogło- 
szeń rsr. 6. 


na vadium rsr. 30 na koszta ogłoszeń 


na vadium rar. 28 na koszta ogłoszeń ` 


Il. na vadium rsr. 17 na koszta ogłoszeń 
kop. 50. 
12 na vadium rsr 210 na koszta ogło-- 


szeń rsr. 7. 


aae araa wara na 


13. na vadium rsr. 1593 na koszta ogło- 
szeń rsr. 30. 

14 navadium rsr. 100 na koszta ogło- 
sześ rsr. 5. 

15. 
szeń rsr 6. 

16. na vadium rsr. 20 na koszta ogłoszeń 
rsr. 1. 

17. 
rsr. l. 

18. na vadium rsr. 29 na kosrta ogłoszeń 
rsr. 1. 

13; 
szeń rsr. 7. 

20. na vadium rsr. 32 na koszta ogłoszeń 
rsr. 2: 

21. na vadium rsr. 135 na koszta ogło- 
szeń rsr. 5. 

22.. na radium rsr. 55 na koszta ogłoszeń 
rsr 2. 

23. 
szeń rsr, 5. R 

Nadmieniając, że inne zastrzeżenia obo- 
wiązują też same jąkie zostały zamieszczone 
co do takichże licytacji w Dzienniku War- 
szawskim w numerach 109, 113, 117, 

Dabrowa d. 21 Maja (3 Czerwca! 1867 r. 

Hempel. 
(N. D. 3394.) Sekwestrator Powiatu 
Noworadomskiego. ; 

Podaje do wiadomości, że dla odzyskania 
należności od wyrobu wódki w sumie rsr. 
2,480 zaległej w dniu 22 Czerwca (4 Lipca) 
r. b. o godzinie 1i z rana w mieście Radom- 
sku, odbędzie się przez licytacją sprzedaż 
różnych prz dmiotów jako to: mebli forte- 
pianu, powozu owiec, wełny koni cugowych, 
okowity i t. p. 


Nabywcajakiego kolwiek bądź przedmio- 


tu zwyżej poszczegolnionych, obowiązany ' 


przypadającą od niege należność złożyć na 

ręce kierującego licytacją Sekwestratora. 

w Radomsku d. 27 Maja. (8 Czerwca) 1867 r. 
Chmurzyński. 

MESNO ZZO ZET DE OOO STATE ODW TORA UEDOSCBIA 
a a a TTW CZT TO, 
ZAPOZWY EDYKTALNE. 

ZZ GZEEZ ZE EE 
(N. D. 3391) Sąd Policji Proste 
Wydziału III. w Warszawie. 


W miesiącu Maju r. b. od osoby podejrza-, 


nej odebrano obrączkę złotą ślubną, osoba, 
której tę obrączkę zakwestjonowano, tłoma- 
czyła się, iż znalazła ją na Zielonym placu. 
Wzywa więc niewiadomego poszkodowanego, 
iżby w ciągu dni 30 od daty niniejszego ogło- 
szenia zgłosił się do Sądu tutejszego po od- 
biór tej obrączki, w przeciwnym bowiem ra- 
zie, obrączka powyższa na rzecz Skarbu 
przysądzoną zostanie. 
* Warszawa d. 6 Czerwca 1867 r. 
Podsędek Dziaszkowski. 

ABE SE) 2 1T EW E EA 


(N. D. 3371). Sąd Policji Poprawczej 
w Łomży 
Zapozywa Leona Gąsowskiego, poprzednio 
we wsi Godlewo Gminie Szulborze Koty Gu- 
bernji Płockiej, a estatnio we wsi Wądoł- 
kach Gminie Zambrowskiej w Gubernji tutej- 
szej zamieszkałego, parobka, nateraz z Por 
tu niewiadomego, aby w dniach 30 od daty 
niniejszego zapozwu w Sądzie tutejszym się 
stawił, a to dla złożenia tłomaczenia w swej 
sprawie, inaczej bowiem, wedle przepisów 
prawa postąpione z nim będzie. 
omża d. 16 (28) Maja 1367 r. 
Sędzia Prezydnujący, Milberg, 


(N. D. 3143) Sąd Policji Poprawczej 
w Niedlcu. 

Zapozywa Szymona Panasiuka, lat 50 li- 
czącego, katolika r. g., bezżennego, z wyrob- 
ku utzymującego się, poprzednio we wsi Nie- 
wiadomej Gminie Bujały Powiecie Sokołow- 
skim Gubernji Siedleckiej zamieszkałego, 0- 
becnie w Gubernji -Grodzieńskiej przebywać 
mającego, aby w przeciągu dni 30 od daty o- 

łoszenia niniejszego, dla wysłuchania wyro- 

u w sprawie swej, o przywłaszczenie cudzej 
własności, do Sądu tutejszego przybył, po 
upływie bowiem bez skutku zakreślonego ter- 
- minu, podług prawa postąpionem będzie. 

Biedlec d. 15 (27) Maja 1867 r. 
Sędzia Prezydujący, Aleksondrowicz. 


(N. D. 3322.) Sąd Policji Poprawczej 
Wydziału Il w Warszawie. 

W depozycie Sądu tutejszego złożone są: 
zegarek srebrny kryty z dewizką brązową, 
broszka złota, ośm łyżeczek do kawy plate- 
rowanych i ośm pierścionków złotych, w dniu 
26 Listopadą 8 Grudnia 1866 r. osobie po- 
dejrzanej zakwestjonowame. Poszkodowany 
kradzieżą tych rzeczy, zechce się zglośić do 
Sądu tutejszego w dniach 39 od daty niniej- 
zego ogloszenia, dla odebrania takowych, za 
poprzednim udowodnieniem własności, wrazie 
nie stawienia się w oznaczonym czasie, z rza- 
czami temi, stosownie do przepisów prawa po- 
stąpionem będzie. Ao y 
Warszawa dnia 2Ł Maja (5 Czerwca) 1867 r, 

Sędzia Prezydujący, Moczydłowski. 


na vadium rsr. 148 na koszta ogło: ; 
na vadium rsr. 30 na koszta ogłoszeń l 


na vadium rsr. 230 na koszta ogło- 


na vadium rsr. 100 na koszta ogło- | 
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(N D. 3398). 


w dniu 8 (15) b. m. 

W SOBOTĘ, 
poczynając od godziny 4 z południa, 
W OGRODZIE SASKIM 
odbędzie się Zabawa 


MUZYKALNO-KWIATOWA 


wraz 


| (N. D. 2690). 

| EKSPEDYCJA PISM PEtJODYCZNYCH 
przy Księgarni i Składzie Nut 
| MAURYCEGO ORGRLBRANBA 


| przy ulicy Krak.: Przedmieście Nr. 407 (nowy 1) 
naprzeciw Kopernika. 

Ułatwienia pocztowe stawiają powyższą 
| Księgarnię w możności, odtąd wszystkim pre- 
numeratorom tak w Cesarstwie jako i Króle- 
stwie zamieszkałym, pisma perjodyczne w 
kraju wydawane, w dzień ich ukazania się, 
pod przepaską (sous bande) każdy nu- 
mer oddzielnie listową pocztą wysy= 
łać. Tym sposobem pisma dochodzić będą 
tak samo jak zwyczajne listy do osta- 
tmiej stancji zamieszkania i rąk prenu- 
meratorów bez innych formalności; nadto i ta 
dla prenumeratorów korzyść wypływa, że za- 
pisując przez księgarnię pisma, wolni będą 
od oddzielnej opłaty za koperty. Zamiesz- 
czając poniżej spis pism i ich ceny z 
przesyłką pod przepaską, Księ- 
garnia uprasza 0 wczesne zamówienia przed 
końcem kwartału, przez co wszelka zwłoka 
w przesyłce uniknioną będzie. Za punktu: 
alność ekspedycji księgarnia ręczy. Pisma 
perjodyczne zagraniczne, do dalszego rozpo- 
rządzenia Departamentu pocztowego, jak do- 
tychczas w posyłkach miesięcznych wypra- 
wiane będą. 

Ceny pism perjodycznych krajowych, z 
przesyłką pod przepaskami. 


| ODWET PO 0 M 


Rocznie Rs. k. 
Biblioteka Warszawska . . 10 
Bluszcz enine CEAT MA A 

Ekonomista z dodatkiem „Merku- 

Tytus seyri ouan stal errar O 
Gazeta lekarska. 6 
% rolnicza . 5 
Izraelita .. '« ze z 19 
Kłosy . Ą A40 
Klinika. f 4 
Kółko domowe. 6 
Kurjer świąteczny. 4 
Opiekun domowy > . . . à 4 

Pamiętnik Tow. Lek. Warsz.. . 4—50 
s naukowy szkl 
Przegląd katolicki 5 
» techniczny . 9 
Bi: tygodniowy. 4 
Przyjaciel dzieci . PAR 
Tygodnik illustrowany -. 12 

k lekarski 4—50 

N mód T—50 
Wędrowiec 8 

ZOrza O CWE TISINE T 2—40 

Zwiastun Ewangeliczny. . , 1—80 


Prenumerata przyjmuje się 
też półrocznie i kwartalnie. 


(N. D. 3381). W dobrach Minty Płoch 
w Gubernji Łomżyńskiej Powiecie Koliń- 
skich położonych, z powodu zwimtęcia 
gospodarstwa, odbywać się będzie li- 
cytacjan pubłiczma mn limwemtn= 
rze i różne ruchomości, a miano- 
wicie: 

W dniu 5 (17) Czerwca r. b. sprzedane bę- 
dą: trzoda chlewna, drób i różne sprzęty go- 
spodarskie, bryki, wozy kute, sanie, sochy, 
skrzynie do kartofli, kłody, beczki, faski. 

W dniu 6 (18) Czerwca r. b. sprzedane bę: 
dą: koni roboczych 20, krów 40, młodzieży 
20, wołów roboczych 30, owiec przeszło 600 
w nich macior z jagniętami 300. 

W dniu 7 (19, Czerwca r.b.: aparat gorze- 
lany cały miedziany, kadzie z pompami, me- 
ble machoniowe i palisandrowe, fortepian no- 
wy, lustra, łóżka, szafy, stoły, różna porce- 
lana piękna i fajans, miedź kuchenna i różne 
takież sprzęty, tace, oraz okowity 9,000 
garncy. (2—83241) 


Z LOTERYĄ FANTOWĄ 
Na Dochód Ubogich 
| pod Opieką 


WARSZAWS. TOWARZYST. DOBROCZYNNO. 
CENA BILETÓW: 
Do Loteryi kop. sr. 25— Wejścia do Ogrodu kop. sr. 25. 7 


BLIŻSZE SZCZEGÓLY AFiSZE OGLOSZĄ. 


| (1—8266) 


(N. D. 3410) © 


NADZWYCZAJ WAŻNA 
- WIADOMOŚĆ. 
W NAGIZYWE PŁÓTM £ WYROBÓW LAWYCH 


na rogu ulic Marszałkowskiej i Królewskiej w domu Jarmołowicza pod Nr. 
1065a uskutecznia się wyprzedaż po zaapełnie niższych cenach niż 
poprzednio. Poleca Szanownej Publiczności świeży nowo nadesłany towar, upra- 
szając o zaszczycenie rzeczonego magazynu swemi względami jak dotychczas. 

Ceny poniżej wyszczególnione najlepszym są dowodem taniości, a obejrza- 
ny w magazynie towar przekona oddokeeoci swojej. 


(ENY STAŻE 


bez ustępstwa 


| Rs. | kop.|] i drożej 
1 tuziną serwetek desserowych kcsztuje teraz tylko. . | NSE R: 
1, tuzina ręczników czysto łnianych . P ; t 1j— % 
1 sztuka obrusa bialego 2 łokcie g . iol El oar 
1 sztuka obrusa kolorowego ; 1| = 3 
Caly garnitur nakrycia na 12 osób 7|50 p 
1 sztuka płótna domowego Ę . . i % | 50 „ 
1, sztuki płótna bilenfeldzkiego na 7 koszul 8 | 50 a 
t sztuka płótna belgijskiego  . a A . « > f x li 50 $ 
1 sztuka płótna brabantskiego kosztuje teraz tylko „ _. $ A ETA p 
1 sztuka płótna holenderskiego. . . . A 14. |- — 5 
l sztuka płótna birgamskiego . ć : . . ; 5 15 | — 
1/, sztuki cienkiego holenderskiego płótna na 7 koszul męzkich . n A gel Sep" sk 
1 sztuka płótua koronnego kosztuje teraz tylko. P s 25 | — sy 
1 sztuka Napoleoncwskiej weby. . . " [26 | — yá 
A Í | 
ME” Najuprzejmiej upraszają się Szanowni 


czytelnicy najściślej ZANOTOWAĆ wyż wspomnio- 
py adres, mianowicie: róg ulic Królewskiej i Marszał- 


kowskiej dom p. Jarmołowicza, Nr. 1065a. 


(N. D. 3344). 
R 5 e > f x 
4D Baranów (Xeyrelti, kewi czystej) 
z mojej owczarni, obfitujących w wełnę i 
zdolność przenoszenia takowej na potom. 
stwo, a więc starego pokolenia, chowu ma- 
cior Meklemburskich i baranów pochodzą- 
cych z Hostitz i Chernahory w Morawji, stoi 
tutaj na sprzedaż. Na wystawie zwie- 
rząt w Nowym-Szczecinie i Budków, owce 
moje co do bogactwa wełny i wzrostu, uzna- 


no za najlepsze i premją zaszczycono. 
W arszawa, Hotel Paryzki, 


Kannenberg-Gerbin w Pomerani. 


(N. D. 3411) 


SES" w dniach 15 lub 16 Kwietnia r. b. za- 
ginął mi Rewers prywatny, na rs. 275, 
wystawiony na imie Romanji Kotnowskiej 
z podpisem M. Harowicz, na drugiej zaś stro- 
nie tego MBewesasu, była wystawiona Ce- 
sja na imie Wajntrauba. Łaskawy: znalazca 
zechce złożyć do Jankla w ajntrauba w Pe- 
trokowie, albowiem rewers ten niema żadnej 
wartości i co do zaginienia takowego, stosowne 
ostrzeżenie gdzie należy uczynione zostało. 


Jankel Waj mirau, 


w Drukarni Rządowej przy Komisji Rządowej Oświecenia kublicznego.-— Za pozwole.iom Cenzury- 


(5316) 


(N. D. 3405). 


Rządca Dóbr Kawaler, 


który zarządzał i obecnie zarządza wię: 
kszym majątkiem, obeznany z ulepszonem 
gorzelnictwem, pragnię od Sgo Jana albo też 
zaraz przyjąć zarząd dóbr w królestwie. Po- 
trzebuący takowego, raczy się zgłosić do p. 
Borowskiego urzędnika, przy ulicy Ciepłej 
Nr. 1107a mieszkającego. (1— 8217.) 


TO O Z O YARRO, 


(N. D. 3406). Sprostowanie: 


W numerze 122 Dziennika z r. b. w ob- 
wieszczeniu o sprzedaży nieruchomości w 
Łodzi zaszła pomyłka, że nie wyrażono daty 
przygotowawczego przysądzenia, podpisany 
Patron prostując takową, zawiadamia, że 
termin przygotowawczego przysądzenia nie- 
ruchomości Nr. 205 i bez numeru oraz kolo- 
nji Antoniew odbędzie się w dniu 30 Czer- 
wca (12 Lipca) r. b. 


Konstanty Borzewski. 


